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Zachodząca Gwiazda
Specjalna korespondencja dla „Nowego Świata" L. KUNTE

Ostatnie miesiące przyniosły światu o zmierzchu idei, któraPrzy swoich narodzinach zapowiadała absolutną doskonałość ukła-du społecznego i ostateczne rozwiązanie wielkich kwestJi Bytu,nad któremi Ludzkość nigdy nie przestaje się zastanawiać,Dowojenne dzieje szczupłych liczebnie odłamów politycznych,zgrupowanych pod sztandarami komunizmu są zanadto dobrze zna-ne szerszemu ogółowi, ażeby je tutaj powtarzać. Kamieniem pro-bierczym dla omawianego ruchu była wojna; późniejsze spostrze-żenia wykazały, że każdy naród tak długo zachowa swoją odręb-
ność, dopóki posiadać będzie swój własny język, historję, tradycję,religję i t. d., czego mu nigdy nie zastąpi roztwór internacjonału,
przemielony z guseł narodowych ludów całego świata, Już wten-
czas (wr. 1914) paliły na panewce najdokładniejsze

-

obliczenia:
ludzie z różnych krajów, jeszcze niedawni „towarzysze" i uczest-
nicy kongresów rewolucyjnych, już w pierwszych chwilach wojny
chwycili za broń wraz z żywiołami najbardziej patrjotycznie uspo-
sobionemi i szli kłaść życie za SWOJĄ sprawę, przekonywując się,
że daleko rzeczą obojętną nie jest dla Francuzów Paryż z rządzą.
cymi w nim Niemcami, lub dla Niemców Berlin z patrolami fran-
cuskiemi.

W tych czasach często widywano niedawnych

-

zwolenników
„twoje-moje" z pękami medalów i krzyży na piersiach, które
poruszając wtakt kroku, niejako z uśmiechem przeczyly. bly-
szczącemi tarczami „przedwojennym" ideom ich właścicieli, Ci zaś
byli przeważnie bardzo dobrymi żołnierzami, których można było
postawić za wzór dla innych.

Nowy mesjasz ludzkości - czerwona, pięcioramienna gwia-
zda, nie miała (i nie ma) widoków powodzenia wśród społeczeństw, .
rządzonych na zasadach porządku i sprawiedliwości. Czekał więc
sposobności, która się nadarzyła w Rosji Kraj ten z powodu for.
my jego prawodawstwa już dawniej nadawal sig do eksperymen-
tów, jakich nie znieśliby mieszkańcy żadnego z innych państw.

Trzecia faza rewolucji rosyjskiej (1-sza; rządy koalicyjne,
II-ga: zamach bolszewicki w październiku 1917 i obję-
cie władzy przez Rady Żołnierzy i Robotników, oraz niedługo po-
tem dyktatura Lenina w imieniu proletarjatu, spotkała się z opo-
zycją na Zachodzie bardziej dlatego, że bolszewicy nie chcieli da.
lej prowadzić wojny. Losy ludu rosyjskiego mało kogo obchodziły;
więcej mówiono o stratach kapitalu obcego, ulokowanego w Rosji,
który z powodu przedłużającego się ruchu rewolucyjnego musiał
zaprzestać produkcji. Na komunizm, jako na niebezpieczeństwo
dla całego świata, zaczęto wskazywać dopiero wtenczas, gdy bol.
szewicy przystąpili do konfiskaty majątków prywatnych.

Był czas, kiedysię zdawało, że nowa ta nauka przyjmie się i
Okres ten trwał mniej

więcej do roku 1922, t. j. do czasu, gdy wielcy kałpani komunizmu
musieli poczynić w ich ewangelji szereg tak poważnych skreśleń
na korzyść ludzi w porządnych paltach i krajów, gdzie nie urzę-

. dują „czeki", że sami poniekąd dali hasło do generalnego odwrotu,
Chcę tu przedstawić pracę ewolucji, która w zastosowaniu do

bolszewizmu bardziej mu zaszkodziła od wypraw carskich genera.
łów i wojen.

  

  
  

   

   

 

Można zauważyć, żekomunizm w innych krajach europej-
skich jest chorobą społeczna,. pojawiającą się i znikającą przy pe-
wnych, zawsze identycznych objawach. Mianowicie, gdy się czyta
o zaburzeniach komunistycznych lub o powodzeniach tych 2ywio-
łów przy wyborach do jakichkolwiek ciał w poszczególnych pań-
stwach, można z góry nieomylnie określić, że albo stan gospodar-
czy przedstawia się,tam bardzo kiepsko lub istnieje ucisk pew»
nych klas w stosunku do drugich. Demagogja ideologji czerwonej
międzynarodówki wybiera zawsze te miejsca do ataku, które już
poprzednio jakimkolwiek kataklizmem zostały osłabione.

Powiedzieliśmy niedawno, że niezawodnem lekarstwem na
czerwoną chorobę jest... chleb. Oczywiście, zdanie to nie wy
czerpuje bów walki z ] gdyż np. świad 6
ucisku moralnego nie da się utopić w pełnej misie barszczu. Tylko
zupełna sanacja stosunków, aż do całkowitego doprowadzenia ich
do chwili i potrzeb potrafi nietylko skuteczniej od miecza i więzie
nia walczyć z wywrotem, ale okoli także niezawodnym pancerzem

(Ciąg dalszy na stronfcy 3-ej)
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Plan ograniczenia mię

dzynarodowych zbrojeń

przedłożony St. Zj.

GENEWA, 5 grudnia, - Ra-
da Ligi Karodów ogłosiła dzi
siaj komunikat otrzymany od
rządu St. Zjedn. potwierdzają-
cy odbiór wiefnej kopji planu
międzynarodowego ogranicze-
nia zbrojeń, przyjętego przez
pite Zgromadzenie Ligi Naro-
dów.
Komunikat St. Zjedn. do Ra-

dy Ligi Narodów brzmi: „Pro-
szę przyjąć do wiadomości, iż
rząd St. Zjedn. otrzymał wio:
ną kopję rezolucji, uchwalonej
przez piąte zgromadzenie Ligi
Narodów w sprawie przymu-
sowych sądów polubownych i
ograniczenia zbrojeń".

DYPLOMATA ANGIELSKI

OTRZYMUJE NAGRODĘ

Z FUNDUSZU WILSONA

LONDYN, 5 grudnia. - Robert Ce
cHl jeden z najgoriiwszych w Angli
zwolenników Ligi Narodów otrzymał
z pokojowego funduszn Wilsona na
krodę za pracę pokojową w sumie
$25,000. Robert. Cecil jeden ze stu
kandydatów do nagrody rostał uzna.
ny za godnego otrzymania pierwsze)
nogrody z funduszu ustanowionego
przez wielbieteli genfuszu zmieriego
prezydenta: Wilsona.

  

    
  

 

   

 

  

   

   
  

 

 

 

 

 
1,400 osób zginęło w ostatniem

trzęsieniu ziemi na Jawie

AMSTERDAM, 5 grudnia. - Sku.
tkiem ostatniego gwałtownego trzę-
sienta ziem! jakie nawiedziło Wyspę -
Jawę zginęto 1400 ludzi; a 1,800 zmu=
szonych zostało do szukakia osalenia
w ucieczce.
Wiadze holenderskie powzięty ener-

giczne zarządzenia dla ulżenia nędzy
nawiedzonej katastrof ludności,

| napojów. alkoholowych

| ng przez były rzą

 

 

icy przywrócili z powrotem prawo wyrobu wódki -

Prohibicja, istniejąca w Rosji od początku wojny

, © wszechówiatowej została zniesiona

   HELSINGFORS, Finlandja, 5
grudnia. - W stolicy Finlandji
odbywa się od kilku dni między
narodowa konferencja dla zwal›
czania przemytniotwa, w której
biorą -udział _przedstawiciele
państw -Srodkowo-europejskich,
jak Niemcy, Polska, państwa nad
bałtyckie i Rosja. Dzisiaj został
podpisany protokut i projekt u-
gody, przewidujący _zwalczanie
szczególnie przemytnictwa napo-
jów alkoholowych: Delegaci kon-
ferencji polecą swoim rządom za-
twierdzenie powziętych przez kon
ferencję uchwał.

Treść uchwalonego projektu u-
gody będzie ogłoszona dopiero
wtedy, gdy rządy interesowanych
państw zatwierdzą projekt ugo-
dy. Jeden z paragrafów projekto-
wanej ugodyprzewiduje, iż małe
statki nie będą mogły przewozić

dlatego,
że łatwo im alkohol przemycać,
jako pmpagmgdq. .

MOSKWA, 5 grudnia. - Bol.

rząd rosyjski zniósł o-

ficjalnie probibicię zaprowadzo-

carski wcza

    y

rej. Rada! komisarzy bolsze-
wiekich ogłosiła dekret porwala-

jący na wyrabidnie i sprzedaż

% ich gatunków napojówal

koholicznych. zawierających do

45 procent alkoholu, czyli o 5 pro

cent niżej, aniżeli przed wojną.

Dekret bolszewieki, znoszący

probibicję ”W" wcałej Rosji

  

 

niezmierną $, szczególnie
wśród: właść i restauracji w
miastach, którzy, się, spodziewają
szybkiego powrotk dobróbytu.
Główną pobudką dlaczego bol.

szewieki rzadzgodził się na zni
sienie prohibicji, jest nadzwyczaj
nie rozwinięty w Rosji przemys
tajnego wyrobu wódki tak zwa-
nej , i", którą mi

 

 

ZE ŚWIATA

Strosemunn, niemiecki minister
spraw zagranicznych z zbliżaniem sto
terminu wyborów (7 grudnia) prze-
chyla się coraz bardziej na stronę
monarchistów, ,

   

Promjer Szwecji Branting rapid
na intluenzę i loży ciężko chory, Ra-
da Ligi Narodów zotała powiado
mona, 18 premjer Branting nio be-
dzie mógł wziąć udziału w posiedze
niu Rady Ligi Narodów w Rzymie.
W republice Honduras zapanował

kat rorostany przez rząd do wszyst
kich republik południowo amerykań-
skich,

Mimo, to caly dom zgorzał dontere-
tnie, batka rawleraféca trzy galony
 

- Działacz Ludowy Rudolf Zombek na-

grodzony krzyżem Polonia Restitute
 

Ceremonji wręczenia dokonał,Generalny Końsul Dr. Stefan
Grotowski

NEW YORK, 5 grudnia-Zna- | nie, podnosząc zasługi ob. Zomb-.
ny wśród całego wychodźtwa w ka na niwie narodowej wśród wy
St. Zjedn., szczęgólnie w okresie chodźtwa w St Zjedn.które zo-
wielkiej wojny, jako niermordo- stały uznane przez przewodników
wany działacz i pracownik dla naszej Ojczyzny. Ob. Zombek pos
sprawy Niepodległości Polski - dziękował wzruszony za zaszczyt
R. Zombek, zamieszkały ostał- niespodziewany; zapewniając kon
nio wScranton, Pa., został odzna| sula o gotowości do dalszej służe
«zony Krzyżem „Polonia Restitu- by dla sprawy polskiej.
ta" w uznaniu okazanych wobec nol k s
Rzeczypospolitej zasług, odda-
nych sprawie polskiej w okresie
odrodzenia się Niepodległej Pol.
sid."

Przyłączając się do uznania,
wyrażonego ob. Rudolfowi Zomb-
kowi przez rząd niepodległej Oj-
czyzny, potwierdzonego przez peł
nomocnego posła Rleczypospoli.

tej Polskiej w Washingtonie, Dr?

Wł. Wróblewskiego, wyrażamy

współpracownikowi naszemuna
niwie narodowej, serdeczne po-

winszowania i życzenia.

 

Poselstwo Polskie

w Waszyngtonie
N. 3488/21.

17 października.

Do Pana Rudolfa Zombka

w Philadephia, Pa.

(Ostatnio Scranton, Pa.)

P. Prezydent Rzeczypospolitej

w uznaniu uczuć okazanych wo-

bec Rzeczypospolitej i zasług od-
danych sprawie polskiej w okre-

sił odradzania się Niepodległej

Polski, natlat Sz. Panu, postanc-

wieniem z 26 czerwca, bieżącego

roku, Krzyż Kawalerski orderu

„Polonia Restituta". N

Zechce Pan przyjąć z tego po-

wodu moje najszczersze powin-

szowania i najlepsze życzenia.

(Podpisano) Wł. Wróblewski, „A
Poseł.

Ceremonji wręczenia ob. R.

Zombkowi orderu "Polonia Resti-

tuta" dokonał w obecności odzna

czonego, generalny konsul, Dr.

Stefan Grotowski w piątek, 5go

grudnia, o» godz. 10:30 w gma-

Konsulatu, 953 Trzecia Ave.,
New York City. i

Pan konsul przy wręczaniu.or:

 

Pamiętajcie o Funduszu im.

 

natty nie brze re
berplectony bake naleriono niens-
ruszong w zeliszczach spalonego do-
mu.

Byiy premfer Anglii MacDonald zo-
stał obrany ponownie przywódcą an-
gtolskiej Partji Pracy w parlamencie,+-" t

Inżynierowie szwedzcy znaleźli no-
wy sposób dla wydobywania stall z
rudy żelaznej, wyłączając kontecze
ność używania buty, skutkiem czego
koszta przeróbki rudy na
zmniejszą się olbrzymio.

 

Inteligencja niemiecka masowo o-
powiada się za republikańskim ustro
Jom Niemiec. Najwięksi uczen! nie-
mieccy twierdzą, że czasy monarchji
sig przetyly 1 jedyną formę rządu
odpowiadując narodowi niemieckie
mu jest republika. y \

Parja demokratyczna wydyia .na
kampanię wyborczą w ostatnich pre-
zydencjalnych wyborach $03,608 do-
Inrów, a wpłynęło do narodowego ko
mitetu ni fundusz wyborczy 845.506
dolarów. .,

Okręt -amerykański -Minnekshda,
który wjechał na skały podwodne
przy wybrzeżach Niemiec, został ścią
gnięty zo skał po zdjęciu z okrętu
2500 ton Indunku, ktory został prze-
łotony na okręty specjalnie w tym ce
lu przysłane. -.

We Włoszech rozwinęła się na wiel
ką skalę kradzież rogistrownnych 11-
stów amerykańskich, zawierających
dolary przesyłane przez włoskich emi
grantów w Stanach Zjednoczonych
krewnym w starej ofezynie.

|-" W Londynie pojawia się śmiała
bandytka , obelętemt włosami, która
przy pomocy mężczyzny i drugiej" ko-
hiety dokonuje rabum

 

 
    
  

Józefa Piłsudskiego!fu wygłosił krótkie przemówie

ków okradając z blżujarit aktorów. 1
sktorki, © z

pokój na stało, jak ogłasza komun! |

 

 

  

cy całych połaci kraju zatruw

ją się masowo, a drugą - us

łowanie rządu powiększenia do-

chodów skarbu, któremu chłopi»

po trzeźwemu odmawiają płace-

nia podatków.
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MORNIN

Porozumienie

Tajemnicza kanonada :

armatnia nad granicą

estońsko-rosyjską

INGRAD, 5 grudnia, -
ie Narwie, położonej

granicą .estońsko-rogyj-
ską. miała miejsce donośna ka
nonada i groźne pożary, pocho-
dzące prawdopodobnie z pod-
palenia. Powód tego niezwy-
klego zjawiska należy się do-
natrywać w stłumionej przed
kilku dniami w Estonji nieu-
dałej rewolucji Komunistycz»
nej.

BOLSZEWICY PRZE.

GRALI WALKĘ Z PRA-

- WAM EKONOMII

ZMUSZENI UZNAC W ZA.

SADZIE HANDEL

PRYWATNY

MOSKWA, 5 grudnia. - Rząd
bolszewieki uznał się za pokona
nego wswej walce przeciw han-
dlowi: prywatnemu.

Upaństwowienie przez rząd bol
szewieki całego handlu rosyjskie
go, zakończyło się ogólną klęską.
Wcałemgospodarczem życiu Ro-
sji nastąpiła ogólna katastrofa.
Obawiając się zupełnej dezorga-
mzacji życia gospodarczego, rząd
bolszewieki uznał w zasadzie han
del prywatny, rozciągając jedy-
nie kontrolę nad wielkiemi przed
sigbiorstwami handlowemi, by
się nie kusiły o zmonopolizowa-
nie w swoich rękach handlu pew
nymi artykułami. +. »
Pierwotny zamiar rządu buble

wiekiego bezwzględnego upańst-
wowienia handlu, okazał się nie-
doścignioną mrzonką komunisty-
czną.

 

 

 

 

 

OSTATNIEWIADOMOŚCIZPOLSKI
   

Kompromitacja Piastowców
w Jabłonowie Pomorskim 
WARSZAWA, 12 listopadataj. - Dnia 10 listopada na sali p.Mercheniera w Jabłonowie Pomorskimodbył się wiec, urządzony przez Pia-stowców, na którym wygłosił referatpos. witosowiec p. Ostrowski. Refe-rent plótł trzy po trzy, między in-nethi wyganial Niemców z Pomorza,# Białorusinów i Ukraińców z Kre-nów; opowiadał, jak to Witos stwo-ray cud nad Wisłą"; jak jego klubuzdrowił skarb itp.Warto dodać, że p. Ostrowski jestna zmianę kolejarzem-inżynierem, rolnikiem, fornalem .lub aptekarzem.Bzdurstwjego zebrani słuchali z obu-rzeniem, W dyskusji dostał on po-rządną odprawę od kolegi Mozara zGrudziądza i innych kolejarzy. Pyta-no go, z czyjej ręki polała się krewrobotników i kolejarzy ub. roku wKrakowie; czy nie umaczał w tem pal. :ca ten sam p. Witos i co zrobił Wietos dobrego dla kolejarzy i robotnieków. Móweów z P. P. 8, obdarzanogorącemi oklaskami, s p. Ostrowskidostałby porządne lanie, gdyby niezawezwano do spokoju wzburzonychuczestników wiecu. -_W dodatku zebrani uchwalii na-stępującą rezolucję:„Zebrani na wiecu Piasta w dniu10 listopada, 1924 roku w Jabłonowieuchaoalają wotum mieufnoiei catorklubowi Piasta za to, iż ten, ›wijąc rządy, doprowadził nas do Bis.dy i nędzy", -_ "77Tak się zakończył wiec piastowców!

  

Komitet Polityczny
WARSZAWA, 15 listopada (pocz.tą). - Po naradzie ministrów zebrałsię komitet polityczny, który zajmo-wat się sprawą parcelacji na Kre-sach.  

Rokowania hańdlowe polsko-
- szwedzkie

WARSZAWA, 15 listopada (pocztą). -- Zasadniczo rokowania w spra-wie zawszcia polsko-szwedzkiego trgk»tam handlowego na podstawie klaw.zali największego uprzywilejowania,zostały
&. (%.

w| to)

 

Zmiany w dyplomacji
WARSZAWA, 16' listopada (pod-tg). - Wzwiązku z obsadzeniem na-szych placówek zagranicznych dowia:dujemy się, iż stanowisko posta, poleskiego w Wiedniu ma objąć, p. Wie-rusz-Kowalski, dotychczasowy posełpolski w Hadze, na placówkę zaś wHadze, jest desygnowany p. Koźmiń-ski, b. dyrektor departamentu poli-tycznego M. S. Z. * 208

Poseł angielski w Sulejówku
WARSZAWA, 16 listopada. (poortą): - Posef angikiski w Warszawie,p. Max Mueller, złożył onegdaj dłut.szą wizytę Marszałkowi Piłsudskie-,mu w Sulejówku, «2 
Rezygnacja wojewody.

Zimnego *
WARSZAWA, 18 listopada. (poczetą.)--Prezes ministrów Wi. Grębski,przyjął wojewodę Irowskiego p. Zim=nego, który prosił o przeniesienie gow stan spoczynku ze względu na wy-służoną już pełną emeryturę. Premierodniósł się do życzenia p. Zimnegoprzychylnie.W konsekwencji rezygnacji p. Zimnego, ohróżnia <się stanowisko woje-wody Iwowskiego, o które od dłuższe»go czasu ubiega się podsekretarz sta-nu w Ministerjum Spraw Wewnętez-nych p. Olpiński. %;
Lasocki postem w Pradze -
WARSZAWA, 16 listopadatą). - Rząd czeski przysłał juk zgo-dę na nominację p. Lasockiego po-stem w Pradze. Około połowy gru-dnia p. Lasoeki obejmie stanowiskow Pradze. : at v.

Wdlka z drożyźną
ARSZAWA, 15 listopada (pocz.- W. ministerJum spraw wow.ngtrznych odbyło się posiedzenie ko-misji rolnej wraz z poństwówą Ra-dą spożywców: -Komisja tznala zawskazane ograniczenie frzepsłu zpo-ża i oświadczyła sięza otrzymaniemreserwy zbotowej, Przyjęto też pro-
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NOWY ŚWIAT SOBOTA, 6 GRUDNIA (SATURDAY, DECEMBER ›6), 1924.

Polska i państwa nadbałtyckie bę-
dą zwalczać przemytnictwo wódki

sa Second Olame Matter. March Sist, 1914,ork, N. Y.

Kto raz przeczytal
„NOWYŚWIAT"

3 + < Tenzawsze go czyta"
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[FRANCIA POZOSTAMI ANGLII->

++ WOLRĘKĘ W EGPCE

Anglia nie będzie
 

się mieszać do spraw Francji
w Marokku is,

RZYM, 5 grudnią. - Poruszona przez zwycięskie powstanie
marokańskie, a wzmożona ostatnio przez zatarg angielsko-ogipsk!sprawa afrykońska zajęła obecnie pierwsze miejsce w polityce
międzynarodowej. W następstwie czego przyszło do tymczasowej
konferencji pomiędzy premierem Francji, Herriotem i angielskim
ministrem spraw zagranicznych Chamberlainem, na której według
prasy włoskiej przyszło do ustalenia głównych punktów poli-
tyki angielskiej i francuskiej w północnej Afryce. Według wia»domości otrzymanych z wiarygodnych źródeł, Francja miałaHo-
zostawić Angli wolną rękę w Egipcie, a Anglja w zamian, nie bę-
dzie przeszkadzała Francji w załatwieniu kwestji Marokka, post? -
wionej na forum polityki międzynarodowej przez zwycięskie po-
wstanie bitnych plemion mauretańskich. , . -

DANJA POZWALA PRZYSPIESZAC $MIERC NIE-
ULECZALNIE CHORYCH __/%

KOPENHAGA, 5 grudnia. - / za zabójstwo i winny przyspie»Duński minister sprawiedliwości |szenia śmierci lekarz podlegał ka
Steinecke przedłożył w parlamen |rze, jak każdy zwyczajny zabój»cie duńskim projekt do prawa,

|

©@ Przedłożony przez ministraprzewidujący

-

bezkarność Owa spraxxv'xedhwns'cl projekt do pra-
: wa bierze także w obronę niety-

rzom przyspieszania śmierci dla
|

kalność prywatnego życia rodzin.

nieuleczalnie chorych, jeżeli cho- nego, naruszanego zbył brutalnie
rzy będą sobie tego życzyć, We- | przez tajną policję państwową, a
dług starych praw duńskich, przy | także zapobiega okrutnemu nad-
spieszenie śmierci nieuleczalnie | używaniu małżonków jednego
chorego pacjenta było uważane I' przez: drugiego.

Rewolucyjne demonstracje

komunistów. francuskich

Z okazji przyjazdu bolszewickiego ambasadora Kxassina mee
Wódz komunistów francuskich kap. Sadoul aresztowany

PARYŻ, 5 grudnia. - Przy-

 

 

 

 

go wodza, Więzienie Cherche Mi-

'cuskiego kap. Sbddui

jazd bolszewickiego ambasadora

Krassina do Paryża i aresztowa-
nie pierwszego komunisty fran-

la, posłużył

komunistom francuskim za oka-

zję do urządzenia burzliwej de-

monstracji komunistycznej na u-

di, gdzie został osadzony pier-

wszy bolszewik francuski, zosta.

ło otoczone silnym kordonempie!

choty i oddziałami karabinówma

szynowych, które odparty wszy«

stkie ataki -rozgorączkowanych .
komunistów, »

„kiej ambasady, wznosząc grożne

 jekt utworzenia-biura badania cen,

licach Paryża. Olbrzymie tłumy

komunistów zebrane na placu Ga-

re du Nord, ruszyły przy dźwię-

kach międzynarodówki pochodem

w kierunku (gmachu bolszewic-

Aresztowanie głośnego komuni

sły francyskiego i burzliwa de-

monstracja komunistyczna nie-
wątpliwie będzie mieć wielld

wpływ na dalszy rozwój wypad
ków we Francji, szczególnie z

łównoczesnym przyjazdem do Pa

ryża bolszewickiego ambasadora

i angielskiego ministra spraw za»

granicznych Chamberlaina, który

wstąpił do Paryża dla odbycia

konferencji z premierem Herrio-

tem w związku z planem wspól-

nego wystąpienia Anglji i Fran-

cji przeciw bolszewickiej propa=

gandzie w kolonjach zamorskich
! obydwuch państw.

okrzyki: "Precz z› burżuazją!"

„Precz z rządem burżuazyjnym!"

„Niech żyją Sowiety!" „Niech ży-

je bolszewicka Rosja!"

Wysłane na ulice Paryża od:
działy wojsk wkrótce rozpędziły

demonstrantów. którzy dowiedzia

wszy się o pierw-

szego :francuskiego .komunisty,

rzucili się ku najbliższym gma-

chom więzięnnym dla odbicia swe

 

, Korespondencje -

a do „Nowego Świata"

 

WPONIEDZIAŁEK! / W PONIEDZIAŁEK!

- "Poseł Chaciński o rozwiązaniu Sejmu"

*-* T, WIENIAWADŁUGOSZOWŚKI z Warszawy:

~

  

WE WTOREK! WE WTOREKI, > *

Listy z Francji" vo

pisze, z Paryża 115074 KUNTE

-W SRODE! .=", W ŚRODĘ!
a 1: › Wai «&

"Zadania Niemców Polskich" *
T. WIENIAWA DŁUGOSZOWSK! z Warszawy
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Kupujcie marki na Bdże Narodzeni
(Christmas Seals),

Uratujecie istnienia ludzkie

Pięć tysięcy osób zmarło na GRUŻLICĘ w

walczyć. Pewni jesteśmy Waszej pomocy, Najłatwiejszą dro- |
ga jest przez KUPOWANIE TAKICH MAREK NA BOŻE NA- ‘l

New York,Tuberculosis Ass'n., Inc. -- 244 Madison Ave:|

   

Bédi, Polskim __
,,Santa Claus" |   

* CZY PANI TARCZY?
Doskonale!Najlepóza ku. temu sposobność naWielkim Balu Maskowym tow. im.Moniuszko, który odbędzie się w so-botę, dals 27 igrudnie, w Domu Narodowym, ;Opróca! sposobności do tańczenia 1bawienia się w dobrom towarzystwie,

POSZUKIWANIA
Garbióska Julia - ostatnio w Newarku, N.3.Moskal Władysław - ostatnio wWilmington, Dol.Lauch Feliks - ostatnio w Brookly: 

Yorku. To za wiele. Musimy")

  
WIELKA ZABAWA

Oddział „Potęga" No. Mty Z.Wielką Zabawę, wsobote, 6go grudnia, 1924 r., wDomu Narodowym, -19,23 St.Marks Place.Do tańca przygrywać bę@zie doBorowa orkiestra.„Początek o godz. 7:30 wiecz.Wstęp 50c.D liczne przybycie upraszaKOMITET

  

„ „. JEŻELI CHCESZ...
abyoryginalny pomysł był na-grodzony, to przyjdź na WIELKIBAL MASKOWY Tow. Muzycz-nego Moniuszko w sobotę, 27g0grudnia, 1924.Za 81 - tyle bowiem kosztujebilet wstępu - masz szansę o-trzymania jednej nagrody z wie-lu, przedstawiających _wartość8500. O ile nie poszczęści się inagrody nie dostaniesz, to bądźpewny, że ubawisz się do rana,tak jak nigdy przedtem i jak ni-gdzie przedtem.Sami uczęszczamy na bale |maskarady i uczymy się claglez doświadczenia, aby nasz wielkiBal Maskowy był pod każdymwzględem oryginalny i doskona.ły. Tak też i będzie.Zapraszamy.26o grudnia?NIE!! IW sobotę, dwudziestegomego grudnia.
Kupujcie marki na Boże Na-rodzenie (Christmas Seals)
Zbliża się nasza doroczna sprzedaż znaczków na Boże Narodze-nie. Mamy tylko trzy tygodniedo. rozporządzenia... musimy ze-brać tyle pieniędzy, by wystar-czyło na cały 1925 rok środkówdo zwalczenia gruźlicy."Wytężymy całą naszą energięw tym krótkim czasie, oczywiś-cie zwrócimy się do wszystkicho pomoc.Kupujcie znaczki na Boże Na-rodzenie (Christmas Beals)! Uratujecie istnienia ludzkie!Pięć tysięcy pięćset osób zmar-16 na GRUŻLICĘ w jednym NewYorku. To za wiele. Musimy wal-

 

 

czyt.Pewni jesteśmy waszej pomocy.Najłatwiejsza droga jest przez kupowanie takich znaczków naświęta. ,New York Tubstculosis Assoc.Tht, 244 Madison Ave. :
POSZUKIWANIE

Konsulat Generalny Rzplitej Polskiej w New Yorku poszukuje Sergje-era Siwka, kaprala 1 Jana: Biastcre:ka xzeregowca z byłej armii polskiejwo Francji 1 prosi ich o stawienie sięw biurze Konsulatu, celem odebrania,„Virtuti Miltari" 1 Tegltyma»cft, nadanych im przezWodza „Wojsk Polskich.: Konsulat Generalny.
LIST DO TOWARZYSTWASPIEWU ,,ECHO"
Do Zarządu Towarzystwa" ~ Śpiewu „Echo"Na ręce pana prezesaJ. W: WojtaszkaSzanowny Panie Prezesie.„Najuprzejmiej proszę Sz. PanaPrezesa o przyjęcie słów" megowielkiego szacunku i wdzięczno-Sel, oraz o wyrażenie słów praw-dziwej sympatji Tow. Sp. „Echo"za złożone mi kwiaty i pordrg-wienia w czasie pierwszego kon:certu na wolnej ziemi Amery-kańskiej. +ŁĄczę raz jeszcze słowa powa-żaniu.mom n (--) IGNACY DYGAS.

 
OBRAZKI
codzienkie szklouje

WŁÓCZĘGA. ->
NOWOJORSKIE |

  
   Werzora) wystaiofh czek na $25o brooklyńskiego odaziacu Ame-rykańskiego Towarzystwa Dobro_| czynnego, które zajęło się losempolskiej rodziny L. Towarzystwopłaci za rent $15 a my $10. Oprócztego dziesięć dolarów na zapła-cenie długów, gazu i elektryczno-ści.5

W sobotę, jak zwykle, wysła-liśmy czek na 85 dia matki obar-czonej 8giem dzieci, którąje się Amerykańskie Towarzyst«wo Dobroczynne. Cztery razy popięć dolarów w miesiącu wynosi$20.00,Jakże nie dać, gdy mqia zabru-li do zakładu dla obłąkanych, aośmioro dzieci w domu zostało?6-66 +Daliśmy ~w tym samym dniatrzy dolary 83 letniej staruszce,którą syn w Bayonne naulicę wyrzucił. $zlochała i do ser-ca przyciskała te pieniądze, pier.wsze pieniądze ŻEBRANE... Jakiżlos srogi, czego doszekała się nastarość.
List do grosernika z poleceniemaby artykułów spożywczych za82.50 dał rodzinie P. wręczyłemchłopcu, który posłany przez oj-ca, skarżył się, że „życie bardzoliche lata mają".
Robotnikowi z Bronx, o któ-rym przed kilkoma dniami pisa-liśmy w „Listach", który ciężkozaniemógł i sześcioro dzieci ma,dałem 5 dolarów i zapisaliśmydzieci na listę tych, które mająbyć obdarzone na. choince. Gdy-byście go widzieli, dalibyście mu

w «aPrzeciętnie kilkanaście osóbdziennie przychodzi do mnie. Je-dni przynoszą uśmiechnięci swedary, drudzy zapłakani, zabiera-ją Je.» WN A PRAWA RĘKA NIE WIE,KOMULEWA DAJE.Wydatek $50 pogorzelcom zna-
cznlle nadwerężył moją kasę.

Ale...

"Człowielebez ojczyzny
 

Kilka razy władze imigracyjne
na Ellis Island odsyłały murzyna

Ebenezera Morris na wyspę Ja-

maikę, ale władze tamtejsze zwra

cały go z powrotem, ponieważ nie

posiadał miejscowego obywatel»

stwa. Morris nie pamięta dokład-

nie w jakim kraju ujrzał światło

dzienne: przypuszcza, że w Pe-

ru, ale nie jest zupełnie pewny.

P i bo poby
cie na Ellis Island,, sqdy zgodzie

ly się przyjąć Morrisa na tery-

torjum "Stanów _Zjednoczonych,

ponieważ niewiadomo, do jakie-

go kraju go odesłać.

Napad na tancerzy

Właśnie najweselej zabawiano

się w klubie pnr. 100 E. przy 4ej

ulicy, kiedy o 10:80 weszło pię-

ciu mężczyzn i grożąc wyciągnię-

tymi rewoliwerami, , kazało ,goś-

ciom podnieść ręce do góry. Na

sali znajdowało się dwadzieścia

kobiet i trzydzieści mężczyzn. Ca-

ła ta gromada posłusznie pozwo-

lila trzem bandytom opróżnić kie

szenie, podczas gdy dwaj inni sta
li ha straży z wycelowanymi re-

wolwerami. -Samochód odwiózł

Dandytów z łupem wartości mniej

więcej 1000 dolarów w niewie-

domym kierunku. * .  

 

Święta Bóżego Narodzenia zbliżają się, dzieci marzą 6 przy)

gel dobrego staruszka, którego przezwali "Santa Claus."  Przynie

sie im podarki, zabawki, ubrańka, obuwie, nakarmi i ubawl je, choć

jeden raz wroku. ,

W zimnych, wilgotnych, ciemnych lochach piwnicznych lub w

„jardhauzach" na East Side i w@Brooklynie Slerotki polskie mie

śmią nawet marzyć o polskim Santa Claus. Smutna rzeczywistość

uczy ich, że wśród Polsków takiego anioła niema.

Od trzech lat urządzamy z okazji świąt Bożego Narodzenia

Choinkę dla biednych dzieci w New. Yorku 1 okolicy. Przed trzema

laty do Domu Narodowego na Choinkę przyprowadzono 76 małych

polskich n

nych, sierotek i

ędzarzy. Przed dwoma laty mieliśmy 116 dzieci bied-

kalek. W ubiegłym roku gościliśmy 126 dzieci.

W tym,róku, po długim okresie naszej pracy społecznej, po zwie-

dzaniu polskich domów nędzy i szpitali i t. d. liczba ta powiększy się.

rodakéMając za zas lemy PAMIĘ-sobą zastęp y w,

TAC 0 WSZYSTKICH ZAPOMNIANYCH i obdarzać je hojnie, nie

tylko podarkami, zabawkami i Iskociami, ale pościelą, łóżeczkiem,

bielizną, rękawiczkami, drobnostkami, których potrzebują.

Wyślemy również dwie skrzynie odzieży do przytułku we

Lwowie, w Wilnie dla SIEROT PO LEGJONISTACH POLSKICH,

KTÓRYM SPRAWIMY WESOŁE ŚWIĘTA. .

JLE WYDACIE Z OKAZJI ŚWIĄT W TYM ROKU?

WYDAJCIE 0 JEDNEGO DOLARA WIĘCEJ I ZAPISZCIE

TO NA KONTO: „NIESZCZĘŚLIWYM, BIEDNYM DZIECIOM,

SIEROTKOM POLSKIM W NEW YORKU I- W SIEROCINCACH

WE LWOWIE I WILNIE JEDNEGO DOLARA".

BĄDZ POLSKIM SANTA CLAUS! DLA POLSKICH SIEROT!

wybziat OPIEKI SPOŁECZNEJ "NOWEGO ŚWIATA"

"WŁOGZĘGA"

LIGA KOBIET POLSKICH, ODDZIAŁ II, W NEW YORKU

 

FR. POPIRL, Preseska.

 

 

   

  

  

  

   

   

 

  

Posylam

Adres:

Maktymiak . 33.00
Załuski B. ...... 1.00
Graywióski B 4.50
Trochimowies 8. 1.00
Niemczytska A. 1.00
A. Rzepa ... 1.00
Popławski: F. . 2.00
Seven Bas Film Prod. . 1.00
Sokulski P. 1.00
Prodowiez Z. 1.00
Krzemowski F. , 1.00
K. Szui.... 1.00
Czerniawski A. . 2.00
Sobolewska 8. 1.00
Kate . 1.00
Akstor 1 1.00
Kacmator 1.00

1.00
cific. 1.00
Fiala . 1.00
Berowiec F. 1.00
Serafin ...... 1.00

F. 2.00
B. Falkowski 2.00
Strzejecki . 1.00
Wrobel. .. 1.00

JUTRO!

PRZEDSTAWIENIE TYLKO

DLA DOROSŁYCH.

 

KOBIETA BEZ SKAZY, piękna ko
medja w 3 aktach Gabrjeli Zopolskiej
gapę będzie w Tentrze Polskim w
niedzielę dnia 750 grudni w Wash
Jngton Irving High School o godzinie
8 wieczorem, Ponieważ sztuka ta mo
te być zrozomiana tylko przez doro-
słych i nie nadaję bię dla. młodzieży,
mlino wysoce umoralniającego tema
tu, mogłaby być ,ślo i falszywie wo-
zumfanę; prosimy (ylko dofrzatych,
dorosłych ludzi, którzy zrozumieją
astuke tę maieżycie.
Piękna treść zajmująca 1 cłókawa

z ycia codziennego, które nas szcze-
rze Interesuje. "W roli tytułowej wy.
stępi po przyjeśdzie z kraju ZOFIA
POSSELT; ealouowe toslety,
eleganckie dekoracje 1 wytworne u
urządzenia, „Tak piękna sztuka ne-
szej autorki Zapolskiej powinna mna:
lob. ogółu Polsków.
Powieść Kobieta bez Skazy fest je
dną z najpopowlarniejkzych z najmdo-
dniejszych. Próby odbywają się w
skupienta; obsada fest znakomicie
dobrana. ..,
 

„KSIĄŻKA 1 CHLEB"

Pod -tym tytułem odczyt wy-

głosi w Domu ' Narodowym na

zaproszenie Okręgu Związku So-

cjalistów Polskich, '

DR! J. SZACKI

znany, historyk, doskonały znaw-

ca ruchu robotniczego i zagad-

nień postępu. X
Każdy z nas wie, że Chleb i

Książka stoją w ścisłym stosun-

ku i że książka jest jednym z naj-

lepszych narzędzi w lepszem zdo-

bywańlu chleba,
Początek o godzinie &ej wiecz.

Wstęp wolny,

Goście mile widziani.  

Z POLSKI

(Z biura Agencji Kart Okrętowych.
Wind. Twardowskiego, 182 Bast 23!

. Street, New York, N.Y.) ....

( W dalu 1 grudnia br. powrócił z
Polski Władysław Twardowski, pro-
wadzący Interes szyfkartowy w New
Yorku, przywożge sporą liczbę nowo
przybywających do Ameryki, oraz o-
sdb będących na tymczasowym poby
cle w Polsce; między innemi nastę-

pujące osoby: 1, 2 i 3 klasy: -
Janiszewska Nat, | syn Jan, Kanigo-
wski Edward, Gazda Józeta, |Cury!

Magdalena i córka Stanisława, Bo-
rowska Zoja i synowie Tadeusz i Ro
man, Czechowska Anos, Kochan Win:
centy, Pele Michał, Łączny Andrzej,

Pawłowska Marjępna, Gromada Jan,
córka Kugenta Straiich

oraz mitych
nek 1 ogólnej atmosfery, jakiej /nie
było jeszcze na M
Yorku - MACIE #
nia jednej z wielu nagród, wartości

500 dolarów.

Szopka Krakowska

Jest to sztuka, która -przypomina
nam staro czasy podczas świąt Bo-
tego Narodzenia w Polsce, _Szopka
ta jest zorganizowana | starannie
wyćwiczona, więc będzie to wielka
niespodzianka dla Polonii na Best
sige. ®
Szopka sklada slp # 17 ondb. Kro!

Herod, Marszałek, 4 żołnierzy, Trzech
królów, śmierć, Djabel, żyd, Antot 1
4 dziewczyny jako chór do śpipwu
kolendowych pieśni.
Zatem prosimy uważać w Nowym

świecie, w których dniach 1 gdzie bę
dzie przedstawienie.

Jeśliby kto życzył soblo mieć przed
stawiento w domu, prostmy przysłać
num zaproszenie. 509 East 5 St. -
Jest to sztuka bardzo piękna, a na
ważniejszym jest, 18 cały docńóń
przeznaczony na Ochronkę Jórotu

  

Piłsudskiego w Wilnie 1 we Lwowie.
8. Dzierżek, Instr.

 

Książę Walji? No Sir. - F. Me

Carthy, oficer statku napowietrze
nogo Shenandosh.

Antoni Gryczko został areszto-

wany.

Antort Gryczko, lat 87, z po. 342
Mulberry ul, został wczoraj areesto-
wany sa poblcle Freds Callins, mar
rzyna, z którym się pokłócił o drob
notkę. Collins był tak bardzo potur
bowany, że musiano go odwieźć do
szpitala miejskiego. Tymczasem Gry
czko siedzi za kratkami, -oczekując
rozprawy sądowej, która będzie mln:
la miejsce na stacji policyjnej 1-50
obwodu, futro.
 (artystka
do Tentru Polskiego); Jezierska Jo-
nnna, Tracsyk Julfa i synowie Stank
siaw 1 Leonard, Sokołowski Adolt, to
na Aniela (a powiła niemowięj, dzie

ci Stefania, Anna i Alam, Orlak Ma-
riu, _Lagezyfaka ~Mara,' -Niewl-
aki Jéret, Wojcik Stan., Malls Plot,
Poplelarakt Piotr, Konarzowskt Wind.
Jakubczak Jan, Węgrzyniak Francis
Re, Wicenciak Wład., Ordak Ignacy,
Korkuć Maciej łona Maja, córka Br

„nisława, Kowalewska, Kaz. Kowalew

ską Reging, Grzyb Michał, Maślak
Marjo, Maślak Wład., Kokalowsku
Kat., Kowalewską. Regina,
łowicz Adam, Kargszklewies Konston
cja i Jan: Koczentak Anna 1 dzieci;

Jéret 1 Franciszka, -
Grzyb Michalina, "Maslok .Marja. 1
Windyniaw, Duda 'Zotia, Tomczyk Ro
man, Glblia Stam:-Czech, Stanislaw,
tona Justyna, Harilk Marja.

Obrztu niemowięcia Sokotowakich

gohan.) alina okrętu, a chrzestnemi
“yrvflmvkp- aria Chorkus i Stanisław

 

Pódróż trwala w całości 10 dni, o
kręt Prederik VIII, Skandynawskiej
Linji był zadawalniający.

Pant Eugenia Grogorkiewicz, która

przyjechała do Teatru Polskiego, jest
wielce znaną w Warszawie zo swoich
lwi-:P” W Warszawskiej Operze

P. Twardowski będzie codziennie
w swolm biurze załoświał wszelkie
sprawy w zakre j
wchodzące," NE Wodne,

n z
Pięć strzałów w Greenwich

Village
Portowe

Elegancki samochód podjechał

do rogu Greenwich Ave. i James

St. Młoda, modnie ubrana ko-

bieta wysiadła 1 po chwili waha-

nia zwróciła się w stronę samo-

chodu. W tej chwili pięć strza»

łów rewolwerowych huknęło. Ko

bieta zaczęła biedz wzdłuż Green-

wich Ave., zaś samochód pośpie-

sznie odjechał, Api śladu kobiety

nie można było znaleźć, kiedy

policja rozpoczęła poszukiwania

Przed sklepem pn. 115 zauważo-
no świeże ślady krwi, Przeszuka-

nie domu nie dało jednak żad-

Tajemnica! -

   

Mary Eggleston usnana została
winną, usilowanego  morderstwa,
celem otrzymania asekuracji po
Dawidzie Ely, który miał być

ofiarę mordu

 

Owoce gumowane *
 

Pisma newjorskle podają cieka-

we doświadczenia
ne przez dr. P. Czamera na Ja-

wie. Dr. P. Cramer wysiat do Eu-

ropy owoce zanurzone w special-

nym preparacie z gumy. Wsku-

tek tego procesu na owocach u-

tworzyła się cieniutka, lecz nie

przepuszczająca powietrza powło

ka. Wśród wysłanych owoców by

ły najdelikatniejsze gatunki, nie-

które zupełnie dojrzałe. Po czter-

nastodniowej podróży, owoce by-

ły świeże i aromatyczne, jak w

chwili zerwania, Na szczególnie
szą uwagę truskaw-

ki, które niczem nie różniły się

od.. dojrzałych świeżo zerwanych

jagód.
Amerykanie bardzo się intere-

sują temi doświadczeniami, które

mogłyby ułatwić przesyłanie o-

 woców z odległych stanów.  

nie .
Wigckus Zygmunt (porucznik) po
ssukiwany przez Konsulat General
ny w New Yorku.

Fromberg Adam, kelner hotelowy, po
szukiwany przez słostrę zamieszka
tę we Francji. \

Barnatajtie Kazimierz, przebywał sta
le w New Yorku. ,

Talkowski Teodor, zmarły w 1919 r.
Kto mote udzielić Informacji o
miejscu pochodzenia smarlego, 10
chce zawiadomić Konsulat w Pitte:
burgh, Pa.

Cosko Jan. - Osoby mogące"udzielić
Informacji o sabltym w marcu 1924

r. podczas eksplozji w kopalni Yu-
kon W, Va. zechcę zawiadomić
Konsulat w Pittsburgh, Pa.

Filek Andrzej, pracował w kopelntach
wogla, poszukiwany przez fonę Mo
nike. ,

Jagost Michat, ma przebywać w sta
nie Pemnsytrania/

Młodeckich rodzina poszuktwans w
sprawach familijnych przes Zblee
niews Albrechta z Krakowa.

Juraszek vel Juraczek Maks, - 0
statnfo w New Yorku.

Małaszkiewicz Jan - ostatnio w
Wilkes Barre, Pa

Sliwka Jan -- ostatnio w Newark,
NJ.

Stawiszyński Andrzej -- ostatnio w
Cattish, Pa. 1 Mosgrowe, Pa. po-
szukiwany w sprawie. majątkowej
przez Konsulat w Pittsburgh, Pa.

Bukowski Jan - ostatnio w Burgotte»

town, Pa, poszukiwany przez
Konsulat w Pittsburgh, Po.

Waruszko Aleksmoder, szwagier 6.9.
Jana Króla, zmarłego w wypadku
w Hasle Brock Coal Co., poszuka»
Jo Konsulatw Pittaburgh, Pa.

Hobrs Hoel, utongt przy pracy w San-
ta Clara Lumber Co. Osoby mogy
co udzielić informacji o zmarizm,
zechcą zgłosić slg do Konstilatu
w Buffalo, N.Y.

Nowak Jan, rablty przy pracy przez
pociąg kolei Luhigh Valley w Wik

Hameville, N. Y. Oroby mogące u=
dalel16 o zmarłym informacji, ze.
chcą zgłosić się do Konsulatu w
Buttale, N „Y.

Wieser Franciszek - ostatnio w New

Yorku, poszukiwany przez Walorję
 Wysokisak,

Szudrawska Aniela, poszukiwana
prez Jadwigę Szudrowską, zamie-
szkołą w Toruniu.

Doliński Grsegor pochodzi z Ka-
młonki Wołoskiej. Miał przebywać

w Berwick, Pa. 1 tam miał umrzeć.
Osoby posiadające bliższe o zmar
Irm siosegóły, zechcą się zgłosić
do Konsulatu Generalnego w New

Yorku.

Bruno vel Bento, poszukiwany brat
sabltogo, przebywający w Seranton

Sędzimir Zblęniew, podporuesnik W.
P., przybył do Ameryki w 1923 r.;
poszukiwany w  waśnoj sprawie
przes Konsulat Generalny R.P. w
Now Yorku.

Schofier (imię niewiadome), z sawo-
du piekarz, polsk, pochodzi z To-
runie, poszukiwany przez Francier
ka Gorke.

Helmak Teodor, pochodzi # Tarno-
pola, ma przebywać w New Yorku.

Walko (Valko) Jóret, amarly w Ame
”1.11. J

marlogo, sech
zawiadomić Konsulat G::mln] I?
P. w Chicago, III.

   

 

Szukają Cię!

Szanowny Panie!

 

Najmocniej przepraszam, iż nie

znajomy ośmięlam się zawracać
Sz. iPanu głowę.

Otóż w New Yorku jest mojej

żony brat, lat już około trzy-

dziestu, mieszkał w okolicy

„Broadway". od kilku lat nie

mamy żadnej wiadomości. Usil.

nie proszę szan, Pana, ażeby był

łaskaw poświęcić dla rodaka tro-

chę czasu i wskazać adres, gdzie

się znajduje, jak również o vdzie

lenie jemu adresu mojej żony.

Nazwisko jego: Romalski Wa-

cław, syn jego Romalski Wacław

Williams, obecnie brat ma lat o-

koło 60, a syn 27; syn dwuch 1-

mion: Wacław Williams. Adres

żony, t. j. mój:

Walerja z Romalskich Budze»

wiez, u pani Wroczyńskiej, Ulica

Sto-Krzyska No. 15, m. 4, Ware

stawa.
Spodziewając się, 1ż Szanowny

Pan nie odmówi mej probie, łą-

czę wyrazy szacunku i poważa«

nia. a
Budzewies Bolesław.

Jedwabno, 7 X, 1924 r.

Antoni Zabawski poszukuje

swego brata

Szanowny Panie Redaktorze.

Przyjechałem tu do Ameryki

do swego brata, lecz w drodze do

New Yorku zgubiłem jego adres.

Wylądowałem w Brooklynie, -

gdzie mam przyjaciela, który czy-

ta pańską gazetę. Bardzo więc

proszę, aby Pan raczył podać mi

adres mego brata Michała Zabaw

skiego, który mieszkał na 74 lub

78 ulicy, dokładnie nie pamię-

tam; a mieszka tu już czterna«

ście lat. Wiem, że on czyta także

„Nowy Świat" i ja mam zamiar

zaprenumerować, ale jeszcze nie

mam pracy i nie zarabiam, więc

jeszcze nie mogę. Mając nadzie-

ję, że Pan będzie łaskaw podać

mi adres mego brata, podaję swój

dotychczasowy: Antoni Zabaw-

ski, 688 Flushing Ave., Brooklyn

i pozostaję z wielkim szacunkiem

dla Redakcji,
Antoni Zabawski.

(List ten podajemy w nadziel,
że nasi Czytelnicy pomogą mu, ze
swej strony możemy dodać, że po

siadamy adres E. Zabawskiego w

Buffalo, N. Y., który na żądanie

podamy.)

Zatrważające cylty

Wbiuletynie statystycznym wy

danym staraniem  newjorskiego

asekuracyjnego towarzystwa Me-

tropolitan czytamy zastanawiają~

ce cyfry. W ciągu roku 1923 w

Stanach Zjednoczonych 84,000 o-

sób zginęło od wypadków. Każdy

dzień pochłonął 209 ofiar! Samo

chody zabijają 37 osób dziennie,
wskutek upadku z wysokości gi»

nie 36 osób, codziennie 19 osób

 

katastrofach kolejowych. W u-
biegłym roku 7,804 zginęło w plo

mieniach, a

Żaden statystyk nie fest w sta-

nie obliczyć, ile osób zostaje ka-
lekami wskutek wypadków, lub

umiera w jakiś czas po wypadku.

towej od godz. 6-8 wieczorem,

pod kierownictwem Wilhelminy

Sochet i p. Podsiadło,
Prosimy rodziców o łaskawe

przysyłanie swolch dzieci w, ten

dzień.

 

     

  

  
  

   

    

  

  

  

   

dzie z prezontam! świątocze
nem! dia krewnych 1 znajo-
inych -od -mojego skladu

BIZUFEBJI

ANTOW
Specjalne oferty tego sezonu
w damakith  14karatowych
regurkach o 16 kamieniach,
w białom albo żóltom złocie,
od $15 1 wyżej.
Męskie zegarki o 15
niach od $35.
Nie czekajcie z zakupnem
aż do ostatniej chwil

„FR. FICEK

330 E. 72 St.
między 1 12 Ar.
NEW YORK

Telefon,
Rhinelander

an
 

 
 

Wielką

(East 8-ma ulic

Przyjdzcie Dzisiaj!

ODDZIAŁ „POTĘGA" Nr. 34 ZW. SOC. POL. W NEW YORKU

* urządza

W DOMU NARODOWYM, 19-23 St. Marks Place

Muzyka doborowa - Wstęp 500 - o godz. 7:30 wieczór

Zabawę

a) w New Yorku
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Kobieta bez skazy

Gabrjeli Zapolskiej-Komedja w 3 aktach

sensacyiniciernpowieść współczes
--- 

W WASHINGTON RVING HIGH -

SCHOOL _-
PRZY 16-EJ ULICY W NEW YORKU

ZOFJA POSSELT W ROLI TYTUŁOWEJwystąpi poraz pierwszy po powrocie z kraju -
inlay zespół Teatru Polskiego.

 

Występuje

 

&_

: pod dyrekcją __

T. WANDYCZ i WŁ. OCHRYMOWICZA

- 1. Kowalski, Mar. . ,

_ w NEW YORKU.,
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I powoli, przezwyciężając się, zeszły Ębydwle.
Cisza grobowa panowała w ciemnicy, blade

6wiatło lampy zaledwie mały krąg jasny rzuca-
to,

-- Fernando! Fernando - powtarzała Lil.
Nikt nie odpowiada.
Naraz Fossard wydaje krzyk straszny.
O kilka kroków, pod ścianą ujrzała dziecko

lużyce, pokryte szczurami, uciekającymi teraz

przed: światłom.
Matka Fossard pochylita sie nad bledactwem,

L! trzyma w drżącym ręku światło niepewne.
- Mój Boże, umarta! -- woła stara kobieta

- nie porusza się, nawet.
Następnie ujrzawszy ręco dziecka. wydaje

krzyk rozdzierający.
Szczury poczęły odgryzać rączki 1 krew pły-

nie z ran.
Chwyta Fernandę na ręce, unosi do izby,

kładzie na łóżku, rozgrzewa i w zbielałe ugtecze
ka wlewa kilka kroplieteru.

Próżne starania! Fernanda leży bez ruchu.
Tylko lekkie drżenie zamkniętych powiek

1 słabe uderzenia serca świadczą, że dziecko żyje
Joszare.

CZĘŚć DRUGA.

LAT PÓŻNIEJ.

Spotykamy dawnych znajomych.

Wieczór clepty, wilgotny; niebo przekony-

ste rozjaśniają powoli świetne gwiazdy; ani śla-

du mgły, któraby zaciemniała powietrze rozgrza-

ne podzwrotnikowym upałem wspaniałego dnia

lipcowego.

Ziemia zda się dyszeć gorącem i miesza ten

swój oddech z mocną wonią lasów.

_ W długich, cichych, alejach, lasku Buloń-

sklego suną wspaniale ekwipaże, w których zna-

ne paryżanki, leniwie wsparte na bogatych po-

duszkach powozów, używają rozkoszy pięknego

wieczoru.

Z bocznej ale, przerzynającej główną, kie-

rując się prosto do Boulogne, wyjechała ele-

gancka „victoria".

Zatrzymała się i dwie osoby, mężczyzna 1 ko-

bieta, wysiedii.

Kobieta, niedużego wzrostu, znakomicie plę-

kna i powabna, szła milcząca przy swoim towa-

u.

-- Chcesz koniecznie 166 tą aleją? - rzekła

z akcentem lekko cudzoziemskim.

- Tą osy inną, wszystko ml jedno.

- Oh! wiem, że wszystko ci obojętne --

rzekła ze śmiechem, ukazującym białe ząbki -

1 to, oprócz wyścigów. które roznamiętniają cię

trochę więcej, niż trzeba, nie cię nie zajmuje.

-- Prawda, masz rację, dodaj jednak, że

jestem graczem nieszczęśliwym, od miesiąca bo-

wiem przegrywam,

- Nieszczęśliwy w grze, szczęśliwy w miło-

gel, mówi znane przysłowie.

-- Śmiej się, śmiej - odpowiedział ze smut-

kiem.

A po chwili milczenia, zaczął:

- Myślisz zapewne, że grę lubię? -om
mylisz się moja droga! Jeżeli gram na wyścigach
1 wbaccara, to nie dla przyjemności, wierz mi...

Śliczne oczy młodej kobiety zamigotały.
-- Bez dochodu, jaki przynoszą m! wyścigi

1 karty, cobyśmy robili? - rzekł z pogardliwym
uśmiechem. - Powiedz: jak utrzymalibyśmy ten
zbytek, bez którego obejść się nie potrafisz?

Nie odpowiedziała, lecz po delikatnej twa-
rzy cień przeszedł.
- Czyż nie jesteś zawsze jedną z najstroj-

niejszych kobiet w Paryżu? - rzekł z chłodną
tronją. - Co możesz mi zarzucić? Czy nie sze-
dlem za tobą, jak wierny pies, wszędzie, gdzie el
się podobało mnie ciągnąć? Czy dla ciebie nie
schodziłem coraz niżej po szczeblach drablny spo-
łecznej?

Byli to Helietta 1 Jerzy de

Pieniądze zabrane Randalowi szybko się ro-
zeszły. Helletta chciała prowadzić dom otwarty:
a kiedy Jerzy pragnął ograniczyć zbytek, nie mo-
gycy trwać długo, powiedziała mu z pogardą:
- Pracuj staraj się o stanowisko; ale ja nie

mogę żyć inaczej.
Jęrzy'nie czekał na ten rozkaz, od dawna

już poruszał niebo 1 ziemię, ażeby znaloźć zaję-
cie; lecz na obczyźnie tak samo trudno o posa-
dę, jak w kraju.

Pewnego dnia jednak spotkał na jednej z
pryncypalnych ulic Nowego Yorku bankiera, któ
rego znał w Paryżu.

Baron James Stonę był Anglikiem !, rostrwo-
niwszy całą ojcowiznę, wyjechał do Amenkl saur
kać szczęścia.

Ujrzawszy Jerzego, ucieszył się bardzo 1 wy-
ciągnął do mego obydwie ręce.
- Ty tutaj?- rzekł. - Czy na długo?
- Może na zawsze - rzekł Jerzy, ściskając

z wyleniem ręce barona.
- A co myślisz robić?
- Szukam zajęcia.
- Zajęcia?... ależ, mój drogl, tutaj wszyscy

szukają zajęcia, a dostać je trudno, bardzo trud:
no, Najpierw, jakie masz usdolnienie?

~- Nie wietu, słowo daję, lecz macew-mym
z przyjemnością w domu hadlowym.
|_ - Wybornie! To jeszcze, co jest uniknac-

 

' ni Anderson.

 

- Gdybyś mógł ml dopomódz?
- Bardzo trudno, mój drogi, lecz dla ko-

legi, postaram się...
- Dziękuję, przyjacielu. A ty co robisz!
- Ja objąłem znaczny dom bankowy w No-

wym Yorku. Stary dom, obraca
Jerzy słuchał Anglika z uwagą 1 nadzieja

wstępowała w jego serce.
Ten człowiek przybył także bez środków do

Ameryki, I tu wyszedł z biedy; - dlaczego on nie
miałby tak samo zrobić?
- Może mógłbyś wziąć mnie do twojego blu-

ra? - zaczął nieśmiało.
- Pomyślę, przyjdź do mnie jutro rano, po-

mówimy... Podał mu swój bilet.
- Oh! rarablać na swoje i Hielletty utrzy-

manie - myślał Jerzy - 1 módz otoosyć ją zbyt-
em, który lubi!
Axeby tego dokonać, przed niczem się nie

cofnie, przed żadną pracą. «Pil
Nic nio powledzial Helladao tem spotka-

niu.
Po co robić jej nadzieję, która może się nie
6?

Lecz najazutrz rano poszedł do domu ban-
kowego, gdzie oczekiwał na niego James Stone.

Najznaczniejsze domy bankowe we Francji
nie odznaczają się zbytkownem urządzeniem; w
Nowym Yorku zbytek w niektórych z tych do-
mów przechodzi wszelkie pojęcie.

Jerzy, kiedy wszedł do James'a Stone'a do-
znał wrażenia, jakby, się dostał do jakiegoś za-
czarowanego pałacu.

W salonie poczekalnym wośni murzyn! w
szkarłatnej liberji czekali na rozkazy.

Jerry dał swój bilet i zaraz wprowadzono go
do gabinetu bankiera.

-- Kochany de Sannois - rzekt James
Stone, prosząc , by usładł - jesteś u mnie pry-
watnie, możemy zatem porozmawiać swobodnie.
Przed pięcioma laty byłem tak, jak ty nieszczę-
śliwy 1 tak samo szukałem zajęcia... Wstąpiłem
do biura, jako niższy urzędnik, z bardzo małą

pracą.
- Skądże doszedłeś do takiego położenia?

- Wyciggnglem dobry numer na loterji ży
cla... Bank ten należał do przebogatej wdowy, pa-

- Ah!
' - Nie domyślasz się? ożeniłem się z wdową.
Jerzy się ukłon.
- Dobry Interes, co!
- Winszuję cl z serca,
- I ty, kochany de Sannojs, jeżeli jesteś

zręczny, możesz tak samo sroblć, Panna Ander-
son, tórka mojej żony jest do wzlęcia, od ciebie
zależy stanąć do konkursu.

1 dodał z uśmiechem:
- Masz urodę, a z twojem nazwiskiem ła-

two el to przyjdzie.
- Ależ ja jestem żonaty...
- Ty, żonaty?
- Tak, mój drogi.
-- Szkoda. Amerykanki przepadają za Fran-

cuzami z bistorycznemi nazwiskami. Szaleją za
arystokrację. Lecz, kiedyś żonaty, niema o czem
mówić.

Jerzy westchnął. Znów interes chybiony.
- Lecz chciałbym ci dopomódz, mój drogi,

1 jeżeli drugorzędne stanowisko w moich biurach
odpowiada twoim wymaganiom, mogę cl służyć.

-- Przyjmuję wszystko.

- Otóż! potrzebuję rzeczywiście drugiego se-
kretarza; jutro obejmiesz posadę z płacą sześć ty-
sięcy franków.

W chwili, gdy niedostatek prawie im groził,
zajęcie to,jak z nieba spadie, pozwalało ocze-
kiwać lepszych czasów,

Powrócił do domu, zawiadomić Heliettę o flo-
brej nowlnie.

Przyjęła go z miną drwiącą.
- Sześć tysięcy franków, toś to nędza!

- Później będzie więcej - rzekt Jerzy.
I powiedział, w jaki sposób James Stone stał

się jednym z pierwszych bankierów w New Yorku.
Dowiedział się także tego'dnia, że Helletta |

posiada już tylko sześćdziesiąt tysięcy franków;
wtedy, na usilne jego prośby musiała przyrzec,
że skromniej dom prowadzić będzie.

Lecz takie życie nie odpowiadało rlmgnfo—
niom młodej kobiety i Jerzy znajdywał ją czę-
sto zamyśloną.

Kobieta, potrzebująca hotdów, znana już by-
ła w Nowym Yorku z piękności.

Bankier James Stone zalecał się jej, lecz pa-
ni Słone, plantatorka amerykańska, nie bojąca
się nawet djabła samego, dowiedziawszy się, co
się święci, przepędziła! ze swoich salonów pięk»
ną Irlandkę i zabroniła jej wyraźnie wstępn.

Awantura ta narobiła hałasu w Nowym Yor-
ku. -

Gazety się rozpisywały I choć mnw stro-
nę #ony obrażonej, lecz wychwalały jednogłolnle
urodę pięknej hrabiny de Sannois.

Jerzy bronił opinii Helietty,
Wiedział, że była kokietką, lecz nio preypuss-

czał, żeby go zdradzała,
Bił się za nig w pojedynku; bronił honoru

kobiety, noszącej Jego nazwisko,
Po takim skandalu nie mogli pozostać w

Nowym Yorku.
Jerzy chciał jechać do Piladelfjl, lecz Hellet-

ZACHODZĄCA GWIAZDA"

(Ciąg dalszy ze stronicy 1-ej)

kraj, który zdobędzie się na mądre a niezbędne reformy na rzecz
klas materjalnie czy moralnie upośledzonych.

Weźmy kilka przykładów,

W parlamencie niemieckim zasiada przeszło 60 posłów komu-
nistycznych, Z Rzeszy nadchodzace wiadomości mówią, że komu-
niśei utracą conajmniej 75 procent głosów przy zbliżających się
wyborach. Popularność bolszewików wśród tamtejszych kół robo-
tniczych spadła prawie do zera. Co podziałało na tak nagłą prze-
mlang w upatrywanluh niemecklch klas pracujących? Ustalenie

walka z drożyzną i

44.0

 

opieka nadu nad szedzonemx masami.

W Austrji partja komunistyczna straciła 50 procent członków,
w Norwegji 70 proc., w Czecho-Słowacji 40 proc., na Węgrzech 40
proc. Natomiast partja komunistyczna utrzymała dawną liczbę
członków tylko w krajach, gdzie względem nich są stosowane su-
rowe represje. Np. w Bułgarji partja komunistyczna posiada tę
samą liczbę, co przed rokim, a nieco się zwiększyła we Włoszech.
Dyktatura de Rivery ufundowała 20 tys. partję kom, w Hiszpanii.

Czyż wreszcie jeden z członków obecnego parlamentu angiel-
skiego mógłby wyrzec słowa, że „angielski robotnik jest najnędz.
niejszym materjałem do czerwonej rewolucji, jaki tylko sobie wy-
obrazić można" (the British working man is about the poorest ma-
terial for a red revolution, that can be imagined) - gdyby nie
szeroka opieka rządu nad bezrobotnymi, pomoc wdowom, inwali-
dom i t. p. Zresztą, Anglja to wyjątkowo szczęśliwy kraj, gdzie
żaden kryzys nie wpływa ujemnie na położenie wewnętrzne.

Proces upadku ruchu komunistycznego daje się najbardziej
zaobserwować we Francji, Tutaj, przy absolutnej wolności słowa
i druku wychodzi około dwuch dziesiątków dzienników i pism pe-
rjodycznych o treści komunistycznej. Codziennie odbywają się
wielkie wiece i mityngi, które naprzeciw, policja ochrania prze-
ciw ewentualnym napadom ze strony.

łowem: wolność!...

I cóż się dzieje? Najpotężniejsza na kontynecie (prócz rosyj-
skiej) francuska partja komunistyczna topnieje z dniem każdym.
Obecnie przewidywany jest rozłam, który rozbije resztki na kilka
wrogich sobie obozów.

Francuski komunistyczny Syndykat robotniczy pomósł świeżo
nową klęskę, która uczyniła z niedawno licznego jeszcze Stow.
Związ. Zaw. jakieś bractwo różańcowe z parafji kremlińskiej. -
Federacja budowlana wystąpiła z wspomnianego syndykatu, za-
bierając z sobę przeszło połowę członków, którym uprzykrzyła się
rola najemników Moskwy.

W łonie partji kom. fr. odkryto szereg nadużyć „władzy", z
powodu których „zawieszono" w czynnościach wielu wybitnych
działaczy na podwórku partyjnem. Organ centralny komunistów

w przeciągu krótkiego czasu przechodzi bodaj czy
nie setną reorganizację, która ma pismo „postawxć na wysokości
zadania",

Cyfrowe dane zebrałem z europejskiej prasy komunistycznej,
która daleko nie wyjawia całej prawdy.

Na zakończenie pragnę zwrócić uwagę na jeszcze jeden szcze-
gół, który dotychczas - o ile się nie mylę - publicznie pod uwagę
brany nie był. Chodzi tu o wyłom w głównym kotle bolszewiekiej
doktryny, którego całość stanowi o losach ekspozytur zagranicz-
nych, tak drogo opłacanych przez naród rosyjski.

Szeregi starej gwardji, które przybyły do Rosji podczas re-
wolucji w zaplombowanych wagonach czy innemi drogami - czas
i zemsta ciągle przerzedza. Padł Uryckij, ofiarne na poświęcenie
czy z zemsty ręce strzelały już kilkakrotnie do wybitnych bolsze-
wików, spotkał zasłużony los Worowskiego, umarl Lenin. Wielu
„przepadło bez wieści", wielu wreszcie uciekło z obawy przed od-
powiedzialnością. Przedwojenna polityczna emigracja rosyjska
zmniejszyła się conajmniej o połowę.

Gzy kto zapełnia powstałe straty? Nikt. Na wzmiankę nie za-
sługują bowlem ci z tęższych urzędników bolszewickich, którzy u-
kazali się w latach późniejszych, gdyż są to ludzie, gotowi za pie-
niądze każdemu bogowi służyć

Jak widzimy, bolszewickiej rodzinie grozi wyludnienie. -Z
drugiej strony coraz szersze kręgi Nepa (Nowej Ekonomicznej Po-
lityki) przydają Sowietom bezustannie więcej cech republiki „bur.
żuazyjnej", Po trzecie, już niejednokrotnie spotykałem się w ro-
syjskiej prasie emLZTaCanE] (prawicowej) ze zdaniem, że armja
czerwona jest armją narodową Rosji, w której na wypadek wojny
o utracone (7) ziemie powinni stanąć wszyscy patrjotycznie my-,
ślący Rosjanie (sic).

Upadek Sowietów zbliża się nie z tej strony, z jakiej świat go
oczekiwał. Drogą ewolucji, z powodu potrzeb „strategicznych",
władza w Rosji przechodzi powoli na tory umiarkowane, z których
ją przejmie kiedyś narodowy rząd rosyjski. Wiedzą o tem dobrze
redukowani przez śmierć i losy obecni panowie położenia w Rosji,
zauważają zmienność nastrojów w centrali „profesjonaliści! ko-
munistyczni za granicą.

Największy w historji świata eksperyment się nie udał.

Philadelphia i okolica

W niedzielę 7:go grudnia 1924 r.,
o godzinie 11 przed południem, w ko

chrześcijańskim prey Pine ul.
pomiędzy 8. 4 1 6 podczas
mabożeństwe, ks. Sztuk wypowie na
ukę: „Walka Dwuch Bogów", zaś o
godzinie 7:15 wieczorem, - wypowie

 

naukę: „Klimaty, Zakonnice 1 ta-
Jomnlcs ich życia
Wstęp wolny. M- pomińcie tej spo

sobności, lecz bądźcie obecni,

 

Sprawa polskiego szpitala

w Philadelphii
 

Od: dawna tutaj dawała się

odczuwać potrzeba tej wzniostej

humanitarnej instytucji.

 
ta żądała, by wracać do Prancji.

(Ciąg dalszy nastanii

 

Gou‘wdunobecne“Melony
szyscy są Szczęśliwi!

Niedawno temu, pewna rodzina
polska, zawezwaną została do Sadu,
w sprawie wyrugowania z mieszka-
nis ich. Głównemi świadkami byli
pewni sąsiedzi, którzy skarzyli się,
it ciągle niepokojeni byli płaczem
dzieci z mieszkania tej rodziny pole
kiej. Nie mogli sypiać po nocach
i prod]: gospodarza tego domu, aby
wyrugował tą rodzinę z ich miesz

   
 

Po wyduch-nlu zernania :matki
tych płaczących dzieci, iż nie umiała
M sobie rady, gdyż jej dzieci cier»

kurczy, zpowodowanych
pne-| kolki i zatwardzenie i że nie
wiedziąła czym temu zaradzić, mąd-
ry Sędzia zadecydował, aby udała
się ona natychmiast do apteki i na-
była za 35 centów, butelkę BAM-
BINO i dała takowe swym dzie.
ciom, kiedykolwiek -te .bolesne
symptomy na nowo się pojawią.

Sprawa odroczona został: na
dziesięć dni i matka uczyniła, tal
Jak jej zarządzono, Obecnie dzieci
więcej nie płaczą po nocach-są-
siedzi są zadowoleni, gospodarz cof-
E"?" skargę i wszyscy są szczęść

BAMBINOjest Mllepuvm prey«
leu C lubicją to.

 

twi %

Mówiono często o tem, lecz

nikt jakoś się nie spieszył, aby

myśl tę zrealizować.

Znalazł się człowiek przecie,

który nietylko myśl tę w czyn

wprowadził, ale sam był tym

motorem, który energji w posta-

ci monety dostarczał, a więc

"słowo ciałem się stało" i dok.

torowi Śmoczyńskiemu należy

się najwyższe uznanie i szacu-

nek. Zakupił on był - blisko

przed dwoma laty budynek pry-

watny, przy East Kirard Ave.,

następnie przebudował takowy

(własnym kosztem!) i już ma-

my tam dzisiaj dziesięć łóżek i

pacjentów coraz więcej, ale jest

tam za ciasno na tak liczną Po-

lonję, około 80,000, godniejszą

lepszego budynku.

Doktór Smoczyński zaapelo-

wałdo Polonji o pomóc, który

nie został bez echa i dzisiaj myśl

ta zaczyna przybierać realne

szaty. Największe zaintereso-

wanie obudziło się w dzielnicach

Nicetown, Dom Polski (Fair.

mount Ave.), Franford i dziel.

 nica: Front i Allegheny “Au,
 

 

Tylko. $115.00

 

-S. A.SHERMAN=
Wyjątkowona Święta
Ten prawdziwy VICTOR, włączając 5 po-dwójnych rekordów, które samy, wybierze»| cie, szczoteczkę do rekordów, automaty-czny aparat do powtarzania i 300 igiet -

VICTROLI, GRAMOFONÓW, SONORAS,PLAYER-PIANOSPOLSKICH REKORDOWktóre można nabyć zą gotówkę lub na łatwe tygodniowespłaty - Otwarte wieczoramii w niedzielę
S.A. Sherman

l Kompletny skład

|
|

     

  

 

Vistrate No. 219

2138 THIRD AVENUE
blisko 116 ulicy,
New York City

 
Nicetown, nie da się wyprzedził.
Dwudziestego trzeciego listopa-
da urządzono wiec w naszej
dzielnicy. Chociaż tych wielkich
"patrjotników" prawie wcale nie
było i publiczności nie za wie-
le, to trzeba przyznać, że zrozu-
mienie było u tych co byli obec-
ni, bo wraz z niektórymi towa-
rzystwami jak na pierwszy
ogień złożono przeszło $300 go-
tówką i zaraz w następną nie-
dzielę na posiedzeniu komnetu
dzielnicowego, Nicetown, żebra-
no znowu $212. I nie poprze-
stano na tem, Już uchwalono
bal, na 20-g0 stycznia 1925 ro-

ku, ażeby dać możność popisać
się tym, co hasło "Swój do Swe»
go" stosują, a dotychczas nie
okazali swych dobrych chęci:
Okazja ta będzie egzaminem
dojrzałości obywatelskiej.

Nie można pominąć, te Two
Haji Pułaskiego uchwaliło udzie-
lić sali zupełnie bezinteresownie.
Tak samo należy się uznanie
wszystkim towarzystwom, jak
Grupa Z. N. P., T-wo Pułaskie-
go, T-wo Ojczyzna, T-wo Ju-
trzenka, Stow. Obywateli, We-
teranów, Krakusów i innych.

Klinika otwarta będzie 1-go'
grudnia r. b. -J. 8. WARZEŁ.
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JERSEY CITY

Jaką pomoc otrzymali

pogorzelcy
 

W ubiegły po: iedziałek odbyło
się posiedzenie majora
miasta, pracującego dla niesienia
poniocy dla pogorzelców. Prze-
wodniczący tego komitetu podal

do madame“! że już więcej dat-
i h nie będzie pe-

ladki dosięgły 12
Po. wyplacemu

z tów spodziewa
nem jest, że pvznsmme kilkanaś-

cie set dolarów, lecz te pójdą na

zakupns nowej odzieży i innych
potrzeb., dja, dzieci. pogorzelców.

Na przyszłem posiedzenia Kasjer
Alvoni R. Allen odczy prawo-

zdanie z obrotu tych pieniędzy.

Prozes Puze, publicznie wczo-
raj podziękował wszystkim wsjoł

pracowaikura komitetu majora,

za ich poświęcenie swego czasu

bezinteresownie, w tak wspania»

lej pracy, jaką była pomoc pogo-

rzęlcom. szczędził on słów

podziękowaria Polskiemu Klubo:

wi Demokratycznemu. Downtown

Social and Atbletic Club, ›Red

Cross, Y. M. (Z A., ks. Fr. Smu-
drowiczowi i czytelnikom„Nowe.

go Świata", od których komitet

otrzymał w ostatnich dnivch wy-

sylkę odzieży i czek na 8279.22.

Nie uzi—; mu się

Wczoraj stawał przed sądem

John Melba, lat 28 z Hillside, N.

J., oskarżony o kradzież palta ze
sklepu w śród
upomedzuł on smutną history}-
kę swego nędznego losu. Twier-
dził on, że jest weteranem woje
ny światowej i że od ośmiu mie-
sięcy nie pracuje, Sędzia byłby
pewnie mu uwierzył i możeby go
był puściłna wolność, ale w chwi
Ii, gdy to miał uczynić wszedł do
soli sądowej policjant i wręczył
sędziemu książkę bankowją, która
oskarżonemu wypadła z kiesze-

i w celi policyjnej. Okazało się,
że Melba w banku ma 800 dola-
rów. Nie uszła mu ta historyjka
bezkarnie, bo osądzony został na
30 dni więzienia,

 

  

 

  

  

   

   

 

Pamiętajcie› o Funduszu im.

Józefa Piłsudskiego! :

Marry NONE przede"Wiem
tów w New. Yorku WWI“ *
zoślał preześem A. A. U.m ziet

„dzie,ve Atlantic

 

BAYONNE

Krótki" przegląd z życia niej!-”
cowej Polon]!

  

 

Panoszenio się niektórych mm
„Świepzników", chorujących _cięgle
na wielkość, ich zarozumiałość 1 cle:
mnota, słowem: niedołąstwo pod wś!
żdym względem, przeszło fuz ntesie
ty w stan chronicznej choroby., <
Wiadomo każdemu

człowiekowi, żo jeśli się zwrócić z do
brym słowem i -zadą do takiej prów
nej i nadętoj osóbki, to w rezultacie
nie się z nig nie wskóra. Niektórym,
naszym rodakom z nadmiaru pienię»
dzy poprzewracało się w główkach.
Lmdzie tacy muskają się wiecznie po
epterblacte, przeglądają stę aż do zu
dzenia w zwierciadie i mówią sobie
pocichu, że są ładni, przystojnt; no#P
bogael; atoli na chwilkę sinto #47
stanowią, żo można być zamożnym,
wystawnie żyć, nosić na palcach pier
śelonki z drogiemi kamieniami, Jeep
jednocześnie można mieć i bajecznie
zielono pojęcie p historji polskiej.--
Taki pięknie ubrany rodak, nigdy so-.
Me nie poświęci choćby jednej go-
dziny na tydzień celom przeczytasta
bodaj fednot-dwuch kartek z
przepięknej histori; mówi ont „ko
tam czytać, ja 1 tak wiem". .. ......
Takich Tudzi bozdennie natwaych

1 ograniczonych, a. wysywających się
prawom kaduka od orosu do czasu na
czoło Polonii i my tu mamy.

Niedzielnyobchód listopadowy, któ
ry się odbył pod auspicjami tówa
rzystw, powinien przecie być poświę-

cony drogiej naszemu sercu pamięc
tych wielkich obywateli, którny, .roc:
dosnte w 1520 roku chwycill raorgie
wydając bój na śmierć L życie „prze-
mocy moskiewskiej o obrażoną. dumę,
narodu polskiego - o

Jest to rocznica zbyt pełna boles\
nych wspomnień, aby zbywać ją, dzie
eimiemi
tańcami i pochodami po ueach.. Ro-
cznica to przypomina nam żywo wieje
klo 1 najwyższe poświęcenie się na
oltarzu Ojczyzny tej części: narodu,
która nie choiało być goojem , -l
dzikiej moskiewskiej. przemocy, iecz
cholała być wolną. Powtóre zaś pray:
pomina nam ona zaprzaństwo, kup:
ktatorstwo i nikczemną ugodę z. wzo

tej części miernoty narodowej,
godzącej się na wszystko, aby tylko
„spokój. zapanował".

Powstanie listopadowe fest obrać
zem rozpamiętywania czynów wprost
nadludzkich naszych pracjedw, a rt
czej w skupieniu ducha 1 myśli hold
O
dać, m nie tańczyć na ich grobach 1
robić z tego głupią szopkę. ,Można:
dzieciom urządzać osobno popisy, bo
jest 1 na to pora, lecz nie wolno ba:
gutelinowat świętości narodówyó, 1
kpić z0 zgromadzonych na mall pola:
ków 1fobrałać ich uczuć patrfotyce.
wycli, Obchodu tago nie można ursąe
dza6 po familijnemu, ot tak, dla swo
Jogo, widztwisię, dla jakiejś głupiej
ambleji: powinna to być powstna ma
nifestac/n, nio żadna dziecinnada:

Jeszezo słówko. - Pan przewodni«
czący finwot tego nie wie, że "wasz
nieśmiortolny Bropon, jakimś .tam
6plowakiem nio byl, jak to .powio-
dział publiczności z estrady; był on
wielkim na cały świat kompozytorem
1 wirtuozem, Zanim tacy ludzie coś
zaclicą wprzyszłości powiedzieć, po-
Winni danego przedmiotu dobre -
nauczyć, Nlo trzoba się wstydzić nar
ukl. lo gorszy potem wstyd, jek się

ludaiom klepie, w tadzie z
Jglitowaniom kpią sobie na potęgę ź

takłogo pana. Wig: post
sto Jotré Ink wesz ma. biskupte® -
trzobu na tyle być że
50 zdolulejsi ludzie i tym
ność prowadzenia podobnych-wioczy:
stoke! 1 ulo Tirać wszystkiego Wju"Bone;
Jyl 1 ule wystawiać Polonii por

' Enntowlako ludzkie. Towarzystwa zag
palms w przyszłości muszą wig do:

zastanowić 1 rommyśleś pianowó

 

 
NO wuchody narodowe

mu: Obeh
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Pisaliśmy we wczorajszym nrze „No:
wego Świata" o stanowisku Polski nad Bał
tykiem. Budowa portu w Gdyni, utwo-
rzenie podstawy morskiej handlowej, bez
któż] nie może rozwinąć się normalnie
państwo polskie, pociąga za sobą i wojsko-
we fimacnianie się, Rzeczypospolitej przy
ujściu Wisły.

To pierwsze, wywołuje całkiem zro-
zumiałe wśród wrogów Polski, poruszenie.
Port: handlowy polski przedewszystkiem
uważany jest za konkurencyjny interes
dla Niemców. Niemcy zdają sobie spra-
we, że skierowanie towarów polskich do
Gdyni, znacznie obniży znaczenie Gdań-
ska. Urwie dochody Hamburgowi i Bre-
mie. Mając własny port, Polska nie be-
dzie zmuszona korzystać z kolei i okrętów
niemieckich, a może ładować towary na
okręty francuskie, lub angielskie, ewen-
tualnie i polskie.

„Jest przeto całkiem naturalne, że
Niemcy na handlowe umocnienie się Pol-
ski nad Bałtykiem, spoglądają z nienawi-
ścią i że ile leży w ich mocy, starają się
temu przeszkodzić, |Wojskowe plany Pol.
ski, idące równolegle z planami handlowy:
mi, obchodzą nietylko Niemcy, obchodzą

oskwę. -Bolszewicy pamiętają, jak do-
brz# im było w roku 1920 z Gdańskiem,
który wstrzymał materjały wojenne, prze-
znaczone dla armji polskiej. Mając stałe
zamiary wykonania alaku na Polskę, S-
wiety uważają port Gdynię, jak wogóle u-
tworzenie nad Bałtykiem polskiej podsta-
wy morskiej, za przedsięwzięcie, które ich
płśhyjubon-zc— krzyżuje.

/ „czywiście -hipokryzja _pacyfistów,
kierowanych przez agentów berlińskich i
moskiewskich, uderza na alarm, że Zbl'O!

sig Polska. Wolajg oni mniej lub więcej

otwarcie, że wysuwanie się Polski jako

czynnika militarnego nad morzem Baltve-

kiem, stanowi: niebezpieczeństwo dla po-

koju w Europie. NB

~ Nie sq todla nas.rzeczy nowe. Każdy

rachi państwa polskiego w kierunkuzabez

pieczenia swoich grani spotyka się z 0-

skarżeniami o uprawianie uzaboruegg mi-

litaryzmu".

|

Jak się zaś przedstafvif: istot:

ny militaryzm Niemiec i sowieckiej Ro:

hfipofiednich sąsiadów Polski, o tem na:

turaloję krzykacze niemiecko-sowieccy mil

c

 
  

  

  

  

 

 

  

 

złą Minister spraw. wojskowych gen. Si

kórskpo powrocie z Paryża, złożyłlwpej-

mje„cBspoze, rzucające jaskrawe swm'lło

na „pokojowość" Niemiec i Moskwy. Za-

znaczył on, że w Niemczech odbyyvqą się

manewry wojskowe, w których bierze u-

działtrzy razy tyle wojska, niż w manew-

róch polskich. Militarne te demonstracje

niemieckie odbywają się głównie Khu-

sąch Wschodnich i wzdłuż zachodniej gra-

ieyRzeczypospolitej. .

mie)— w odpyopxgigizi na oświadczenie Sowie-

tow gtzmniejszaniu armji czerwonej, gen.

Sikorski podał istotne fakty. Moskwa nie-

tylko nie zmniejszyła swej armji, ale w

ciągu ostatniego półrocza povwzxęk'szyła ja

o 15 dywizyj. Do tej siły zbrolne),'Sow1'e-

ty; dodały ostatnio 1,000 aeroypnow, nie

Jiqzge-zapasowych motorow, [innych ro-

dźajów nowoczesnej broni wolskowq.

1 Minister Sikorski, nie ' bawiąc się w

przypuszczenia, przedłożył Sejmowi li tyl-

 

 
  

 

  

®
Ed fakty i przedstawił rzeczywisty stosu-

nek zbrojnej siły Polski do zbrojeń Nie-
1.7 i R

   
 

Stosunek lo zbył nierówny.gc i ]
< 4090; łanie
 

    

korzyść Polski. Armja polska na stopie
pokojowej w danej chwili, jest trzy f
mniejsza niż sowiecka i posiada słabsze
techniczne uposażenie. A gdzie są Niem-
cy z ich potencjalną polęgą przemysłową,
która w oka mgnieniu m z
cele wojenne!

Powstanie komunistyczne przed kilku
dniami w Estonji, inscenizowane przez a-
gentówsowieckich podfirmą Trzeciej Mię-
dzynarodówki, nie mówiąc już nic o kam:
panji bandyckiej, jaką na kresach Polski
prowadzi systematycznie Moskwa, jest o-
strzeżeniem przed jeneralnym atakiem ze
Wschodu. W

Groźne to ostrzeżenie, Krwawi oprycz
nicy sowieccy wciskając się do państw „bur
Zuazyjnych", i państw tych słabości
i lekkomyślności, ani na jeden moment Illit”
przestają wnosić ze sobą barbarzyńskich
idej powszechnej demoralizacji i zniszcze-
nia Europy. , .

Na drodze ich stoi Polska, :Gdyby nie
potęga państwa polskiego, nie byłoby z ca-
łą pewnością dzisiaj śladu z Łotwy i Esto-

Z „burżuazją" łotewską i estons

załatwiłyby się karne oddziały czerezw

czajki sowieckiej, jak to zrobiły w Gruzji.

Słusznie przeto gen. Sikorski podkre-

ślił w Sejmie, że Polska stoi i : u

centrum Europy, jako odponlleqmałm'

strażnik pokoju. A dla zapewnienia nie

tylko bezpieczeństwa dla slicbie. ak dla ca-

Jej Europy, państwo polskie i naród mu

liczyć się z rzeczywistością, a nie fantazy

mi,. opartemi na złej wolii dążeniach wy

wołania zamętu w Europie. - .

Wsytuacji, jaką nakreślił gen. :Slkor-

ski, jednem z najważniejszych :cadaanol-

ski, jest umocnienie stanowiska Polski nad

Bałtykiem. wb.
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TWARDE ŁBY

»Szoregolna rzecz, jak pewnej  kategorji
„dziennikarzom" trzeba pałką whija¢ do ich mor-

gownic metody przyzwoitego rozumowania.
Obity nie jeden raz za paszkwile rzucnne na

przeciwników politycznych osławiony p. W. Rab-

ski napisał, że pismo yWyzwoleme Ludu" 72031310

skonfiskowane za artykuł hańbiący pamięć Hen-

ryka, Sienkiewicza lL.

I ndpisał dalej, że posłowie „Wyzwolenia

wnieśli interpelację do Sejmu. jakoby żądając

zniesienia konfiskaty.

Jak pisaliśmy w swoim czasie, brednie te za

TRabskim powtórzyły niektóre pisma na wychodź

twie. Jedno z nich najplugawsze 1 najgłupsze,

pompatycznie

_

postawiło posłów „Wyzwolenia"

pod pręgierz publiczny.

Sprostowaliśmy histeryczną błazenadę. Wy-

tłumaczyliśmy komunależy, że artykuł ,Wyzwo-

lenia Ludu" był krytyką Sienkiewicza jako pisa-

rza, że nie podlegał konfiskacie i że w sprawie

tego artykułu żaden z posłów „Wyzwolenia" in-

terpelacji do Sejmu nie wnosł.

Oparliśmy się na komunikacie prokuratorji,

która skonfiskowała istotnie „Wyzwolenie Ludu",

ale za artykuł polityczny, wymierzony przeciw

rządowi.

Zdaje się, że sprawa jest zupełnie jasna. Co

się zaś tyczy samego artykułu o Sienkiewiczu,

to nietylko w jego obronie nie stawali posłowie

„Wyzwolenia", ale przeciwnie uchwała Stronnic-

twa w tej sprawie podjęta zaźnacza, że nie soli.

daryzuje się z poglądami, wyrażonemi w rzeczo-

nym artykule.

Jeżeli pisze się jedno, należałoby w imię za-

chowania bodaj' pozorów przyzwoltości, napisać

i drugie.

Na zakończenie, zapytamy tak czułych na

cudze winy jegomościów, co zrobili z wyrokiem

sądu senackiego w Warszawie, oczyszczającym

senatora Woźnickiego z ohyanego oszczerstwa,

rzuconego nań podczas pobytu jego w Ameryce.

Depeszę o wyroku rozesłało do prasy poselstwo

Rzeczypospolitej Polskiej w Washingtonie.

Gdzie ta depesza? Dlaczego milczycie obłud-

nicy o waszej zbrodni. u

# ~, # # .

W przyszły poniedziałek, rozpocznie się w

Rzymie sesja Rady Ligi Narodów. Na porządku

dziennym jest sprawa protokołu o arbitrażu, bez-

pieczeństwie i rozbrojeniu, Według. nadeszłych

dotychczas wiadomości losy protokołu są niepe-

wne. Za rozbrojeniem najsilniej przemawiają

Francja i Polslęn.

Do Paryża przyjechał sowiecki ambasador.

Komuniści francuscy wyżyskali sposobność urzą-

dzając reprezentantowi Bolszewji hałaśliwy

owację. Ogłaszają oni, że przyjazd Krasina do

stolicy Francji z czerwonym sowieckim sztan-

darem jest początkiem. światowej rewolucji.

W każdym razie był okazją do manifestacji

i pustych okrzyków. .
60 k k

W East St. Louis, NI. pani Cora Truxter-

Joyce - Barnes «Butcher - Crow - Whitney - Por-

ter-Swanson-Lilley-Yates-Lilley-Laforge, -otrzy-

mała piętnasty rozwód. Sędzia przy tej okazji wy-

powiedział krótką ale treściwą mowę, którą za-

kończył: s

„Pani jesteś najlepszym naszym klljentem.

Powinniśmy pani dać rozwód po zniżonej cenie".

Pani Cora ma lat 49, cieszy się dobrem zdro-

wiem i szuka szesnastego męża. Adres zapewne

można otrzymkć w sądzie...

Z PRASYI O PRASIE
 

Jak wygląda prasą w Rosji So-

wieckiej w chwili :b
wybitny znawca Stęsunków bol.
szewiekich wjednem z pism kra-
jowych:

syjską. Ta, która teraz istnie-
je, nie jest żywemsłowem, lecz
bezdusznymmechanizmem, Ni-
welacja niszczącą kosą przeszła
sig hawel po nazwach. wszyst.
kie znikły. Wzamian tego tyl-
ko szablonowe "Izwiestja" i
"Prawdy", które dziś muszą
być wszędzie i na każdem miej-

  

seu. Dodaje się tylko przymio- |
tnik:
stja",
wiestja",
da",

,Moskowskija
„Leningredskija -1z-
"Pskowskaja :Praw.

"Nowogrodskaja -Praw-
Wszystkie te pisma, po-

mimo swych olbrzymich roz-
miarów, są bardzo ubogie tre-
ścią i niezmiernie nudne. Wy-
pełniają je kolosalne przemó-
wienia Zinowjewów, Stalinów,
Łunaczarskich, skrojone na je-
dng miarę a przeto wcale nie-
ciekawe, -oraz _sprawozdania
z posiedzeń rozmaitych komite-
tów i sowietów. Czasem odez.
wie się przysięgły sowiecki fe-
ljetonista, -Biednyj,
który dawniej pisał dowcipne
kawały, ale widocznie się wy»
pisał i obecne jego feljetony w
moskiewskiej "Prawdzie" są
już wcale niedorzeczne i bez
żadnego sensu.
Wyłączny przywilej na wy.

 

dawanie wszelkich pism w So- ;
wieckiej Rosji posiada partja
komunistyczna, -stwierdzająca
tem swoją władzę, swoją dyk-
taturg. W jednym ze swych

ułóww "Moskiewskich z-
stjach" - Trockij nastrzą-

sa się z "burzuaznej" wolno-
ści prasy. Zagranicą L4 pisze
Trockij - mówia. że wolności
prasy niema w Rosji. Prze-
ciwnie, Jest wolność zupełna.
wolność nie okiełzana żadne-
mi klauzulami prawnemi, ale
dla komunistów,
Ponieważ zaś prasa sowiec-

ka ma za wyłączne zadanie słu-
żyć -dyktaturze
postarano się więc odpowied-
nio zorganizować wspolpraco-
wnictwo. Uczyniono to wten

  

sposób, że każde pismo ma pra- /
wo mieć tylko urzędowych
współpracowników, k t ó r y ch
wyznacza partja komunistycz-
na. Współpracownikiem mo-
że być tylko komunista. Do
spraw miejskich partja mianu-
je "rabkorów", do wiejskich
„sielkorów" 3 do
"wojenkorów", czyli robotni-
*czych. właściańskich i *
nierskich korespondentów. Od-
tąd zamianowani urzędowo ko-
respondenci pobierają stałą
pensję od miejscowych sowie

  

tów i muszą ściśle pełnić swo- |
Do tych zaś !je obowiązki.

należy przedewszystkiem szpie-
gowanie wszelkich |objawów
przeciwkomunistycznych, -Ko-
respondenci obowiązani są pi-
nie wyszukiwać wszystkich
przeciwników komunizmui do-
nosić o nich swym redakcjom.
które drukują te insynuacje i z
których potem korzysta "Go-
spolit" (dzisiejsza nazwa czre-

 

ecnej, pisze ,

"Bolszewizm zabił prasę ro- !
jski

Izwie› |

konrunistów, |

zwyczajki). Nie pławi się ona
tyie we krwi juk dawniej,
lecz częściej wysyła swe ofiu-
ry na Wyspy Sołowieckie, lub
do północnych krańtów Sybe-
vii. gdzie i tak przecież umrą
śmiercią naturalną.

jednym z artykułów -- nie mó-
zna prowadzić za pomocą ogól-
nikowych truzesow. Irzeba
wskazać winnych, którzy po-
niosą zasłużoną karę. Wska-
zywania tych osób żąda się od
rabkorówi sielkorow. W wor-
sku trzeba też sprawdzać lojal-

| ra, Tem się muszą zająć wo-
jenkory. Jeżeli zaś społeczeń-
stwo będzie _prześladowało
tych korespondentów, wow-
czas dyktatura komunistycz-
na przejdzie się po nim roz-
palonem do białości żelazem i
nakaże mu się skurczyć przed
władzą sowietów.
Rabkory i sielkory są to

"oczy i uszy komunizmu", pi-
, sze znów na innem miejscu Zie
| nowiew. Wszyscy oni sq obda-
i rzeni nieograniczone zaufa=

niem żadne prostowanie do-
starezonych przez nich wia-
domości nie jest dopuszczał.

! ne.
| Nie więc dziwnego, że szpie»
! gowska organizacji "rabkorow

|

|

   

i sielkorów" jest przez wszyst»

kich znienawidzona, To też w

pismach sowieckich pełno

skarg na

tych "przysięgłych korespon-

dentów". Dopiero co zakoń-

| czony proces o zabójstwo

kora Malinowskiego, którego

zabił jego brat rodzony, odsto-

| mił całą ohydę tej sieci szpie›

gostwa, kłamstwa i wymusza
!- nia, jaką komu opłątali

i liwe lud: rosyjski

Malinowski nadużywał swe-

ju fabrykowania

 

  
  

   

    
go zabić.
ny brat Malinowskiego przy

| współudziale kilku osób. T+-

ką zaś za listy miał złą o

| że nawet sąd komunist y

| znalazł dla zabójców okolicz-

; ności łagodzace Lecz n nets

tniem posiedzeniu prokurator

| odczytał depeszę Trockiego, na-

! kazującą bezwzględne potępie-

nie winnych śmierci "zasłużo-

nego bojownika". Po otrzyma
niu tego "ukazu", sąd był zmu›

szony wszystkich uczestników

zabójstwa skazać na śmierć.

Zaprawłe nic nowego pod

słońcem, Bolszewizm w Rosji

'to jest powrt do czasówprzed

Piotrowych. _Symbolem tego

jest przeniesienie z powrotem
stolicy do Moskwy. Bolszewi-

cy wprowadzają starodawne

ubiorg, spiczaste czapy z cza-
! sów Twanów. Dzika horda

1 opryczników Iwana Groźnego,
i "oczu i uszu gosudarewnych",
l której było wszystko wolno, to

i

   

dzisiejsza czeka komunistycze
na. Gnębiona zaś podówczas
"ziemszczyzna", to cała teraż»
niejsza Rosja, Jak wówczas,
tak i teraz ogół jęczy pod sto-
pą nikłej garstki uprzywilejo-

|- wanych."
 

"POLSKA POLITYKA ZAGRANICZNA"
 

Pod powyższym tytułem plsze
„N. Zuricher Zig.":
„Programowa deklaracja, któ-

rą p. Grabski zainaugurował je-
sienną sesję sejmu warszawskie-
go, tudzież trzy mowy hr. Skrzyń
skiego w sejmowej komisji zagra
nicznej, w plenum sejmu i senatu
stanowią wyznanię wiary ścisłej
pokojowości polityki rządu pol.
sklego. Niespodzianką jest wra-
żenie czegoś  rozumiejącego się
samo przez się, i wzażenie otwar-
tości zarówno w formie, jak i tre
Sci tych mów. Stanowią one w
swojej istocie jedność i dadzą się
sprowadzić do następującego pro
cesu myślenia. Podstawę polityki
pokojowej stanowi traktat wer-
salski i pakt Igi Narodów. U-
niwersalność Ligi Narodów jest
wprawdzie rękojmią pokoju, ale
Niemcy nie mogą być traktowa-
ne lepiej niż Polska; paryska for
muła o „wstąpieniu do Ligi bez
warunków i przywilejów" znaczy
innemi słowy, że Niemcy nie mo-
Q iść przed Polską i że nie jest
dopuszczalne przyznanie im miej
sca w Radzie Ligi, jeśli i Polska
nie otrzyma tam miejsca i głosu.
Rząd polski obserwuje troskliwie
kryzys duchowy, który przezy-
wają Niemcy; zgadza się z de-
mokracją niemiec., że przyszłość
należy zostawić w spokoju. Ber-
lin jednak musi wreszcie
mieć, że traktat wersalskii nowy
statut terytorjalny muszą być u-
znane jako punkt wyjścia wszel.
kiego nowego życia. „Wszystk
inne jest złudzeniem lub złą wo-
Ig! Wejście Niemiec do Ligi Na-
rodów nie może prowadzić do te-

  $

 PAMIETAJCIE0FUNDUSZUIM.JÓZEFA
go. żeby niemiecki delegat w Ge
newie grał rolę opiekuna manic

  

Iwi żadnej przeszkody komunika-

, cyjnej. Rosja z drugiej stronyII-

| czyć się musi z tem, że jej propa-

{ganda Romunistyeinn, fle

! duje gruntu w Polsce i że „dosko-

| nały żołnierz rosyjski, który zdol

i ny jest zdziałać tak wiele w o-

i bronie, zawodzi przed bramami

. Przyjazny stosunek

  

kształłowany we wszystkich kie-

runkach, Gwarancja pokoju naj-

lepszą jest rozbrojenie moraine.

P. Skrzyński otrzymał wotum

zaufania; którego zażądał p. Gra-

bski po zarzucie ze stronyp. Głą-

bińskiego, iż rząd ustępuje wo-

bec obcych czynnikówa głoso-

wanie wykazało zupełnie nowe u-

grupowanie stronnictw, Zdarzyło

się poraz pierwszy, że mniejszość

niemiecka, która w polskiej po-

Itiyce ulgowej upatruje z realno-

politycznego punktu widzenia ma

ximum ści, głos Ja za

polskimgabinetem. Narodowa de-

mokracja natomiast, której zasa-

da czysto polskiej większości po-

lega, jak wiadomo, na tem, że tyl
ko prawdziwi! Polacy mogą brać

udział w rządzie i popierać go.

wszyscy zaś nie-Polacy mogą być

tylko objektem rządów - nie

wzdragała się utworzyć wspólny

opozycyjny front wraz z temi za-

kazanemi mniejszościami. a zwła-

szcza irredentystami. Wotum uf.

ności odnosiło się do polityki za-

granicznej. i do osobistości p.
Skrzyńskiego." f D

Pod koniec artykułu omawiana

jest. sprawa podniesienia stopnia

dyplomatycznej reprezentacji Pol

N skit Watykanu i Francji.

„Radość jest wielka, że Polska

  

 

  

 

- wten sposób uznana została jako

Walki - powiada Trocki w /

ność każdego żołnierza i ofice- |

inję, |
w

| lizm jak przez katolicyzm, Tak

rząd: warszawski zręcznie zdołał |

› przeprowadzić łódź swoją pomię

dzy rafami, I nowa propaganda

na temat tradycyjnej tolerancji

Polski ma o tyle znaczenie, że

| powoli Warszawa przychodzi do

1 przekonania o potrzebie rewizji
w. polityce wewnętrznej.

Z. POLSKI

MAZURZY BRONIĄ SIĘ PRZED
ZANIKIEM ICHMOWY

  

W mazurskim „Przyjacielu Lu-

  

    

  

» Y
ku los swój
św

| de
zachować swoje skarby, «swoją
gadkę ojczystą, swoją narodo-
wość, czyli to wszystko, co tym
narodom grózki i ojcowie w spu
ściźni i. Gadka ojczy-
sta, to dar Boży. Odrzucać tego
daru nie można, Hańbą i wsty-
dem jest, jeżeli znajdzie się na-
ród, który pozbywa się swego ję- |

a, swoich zwyczajów i oby- !
czajów i przyjmuje język ol
obce z je, obcą narodowość. '

vstkie narody
vnkują się w

   

 

    
  

   Takim narodem wszystkie inne |
narody pogardzają. |

isze o ju: „Ermlaendische

  

Zeitung", jesteście „Leute vom
kulturellen Tiefstand". Cóż to
znaczy? To znaczy, jesteśta cie-
mni, a Niemcy sąbildowani i dla
tego waju za, bratów i rodaków
uważać nie mogą.

Powieta mi może, że to! tylo
Ermlaend Zeitung" tak pisała.
e bracie! Gdzie tylko czytałem

o Mazurach w księgach wie-

  

co
mieckich, to zawsze czytałem na-
igrawanie

 

e z waju.
Szczują waju na Polaków, choć

| wy sami polską gadką się postu:
| gujeta. Czy wy jeszcze nie wi
dz co się dzieje? Czy nie wi-
dziła, że Mazury i lud wasz gi-
nie? Czy nie umieta, lub czy też

i cela się bronić?
ie bójła się niczego, bo nikt

wama głowy za to urwać nie mo-
że, że pismo w ojczystym języku
czytała, W Niemczech wychodzą
6 pism polskich, czy nawet wię-

j, które mają tysiące czytelni-
ków. Te pisma
me prawa co pisma niemieckie.
Niemcy powiedywają, że Mazur
jest „blind", ezyli ślepy.
rzyjta, zważla, że Mazury giną.
Jeszcze czas!"

 

 

  

    

 

  

powiedz

d'edakcjś
Czyselnikowi B.G z Breoklyna.Nie mamy tam korespondenta. Niewiemy; możewiedział w tej sprawie
Czytelnikowi RN. z Whitestone,N.J. - Stanowczo i zawsze żądajciepokwitowaniu. Każdy jest obowiąza»ny dać kwit za otrzymane pieniędze.

EesatanHAMBURGAMERICAN LINEINEW YORK-GDANSKIvia HAMBURGNajszybsze -połączenie -do "wszystkich miejscowości: wPolsce. Okręty odpływają wkażdy czwagtek w poludnie,| UNITED AMERICAN LINES| 35-39 Broadway, New Yorki lub u, Tokainego agentaL

 

konsulat będzie coś !

 
CHRYPKA

jest zaśrsze objawom chorobli-wym, w którym wielkąprzynosi
Severa's*
Antisepsol.

Używany do płukania gardla,wywiera og gojący wpływ napodrażnione błony gardła iprzynosi ulżę, Przyczyni się ondo uchronienia. od chorob zwy-czajnych w tym czasie roku.Cena 56 i 60 centów,Domegajcie się go w sptekach.  W. F. SEVERA coCEDAR RAPIDS, IoWA 
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CÓRKA
 

POJATA=-

LEZDEJKI
  

(Ciąg dalszy).
Huk możdzierzy na zamku objawił nako-

niec zbliżanić się. jego. Wkrótce ujrzano mnó-
stwo pojazdów i rozmaitego rycerstwa długim
clągiem zmierzające ku miastu, Cała ludność Kra-
kowa wysypała się za wały; każdy biegł 1 patrzal
-pytając, któryjest Jagiello. Stąd powstał zgiełk
1 zamieszanie tak wielkie, że rzadko kto go ujrzał,
lub widzący nie poznał, tem bardziej, że
rycerstwa otaczając go tak bogato i strojnie by-
ły ubrane, iż z powierzchowności sądząc, można
było wziąć każdego za księcia. Naprzód poprze-
dzało go pięć hufców jezdnych; w pierwszych na
długogrzywych rumakach, z przewieszonemi
przez ramiona i biodra skórami tygrysów 1 lam-
partów, jechali Litwini; w drugich Ruś i Ta-
tarowie, których modre dywdykl, różnobarwne
kołczany, tarcze 1 łuki piękne od piątego odbijały
pocztu. W nim dopiero rycerstwo polskie, dobór
najznakomitszej młodzieży, złotem i purpurą o-
zdobny, otaczał przyszłego króla. Jaglelło w to-
warzystwie braci, siedział na najpiękniejszym ko-
niu arabskim, szubą szkarłatną okryty, z czapką
trochę na bok podaną, i śmiało pozierając na
pełne okna i ganki ludu, zwolna zmierzał na za-
mek. Jak tylko zsiadł z konia, kazał się zaraz do
królowej prowadzić, Czekała na niego Jadwiga
w sali tronu, otoczona radą państwa; blada i
chwiejąca zdała się ostatnich sił dobywać na u-
trzymanie życia. W całem zgromadzeniu ponure
panowało milczenie. - Wtem z trzaskiem otwo-
rzone podwoje ukazały rześko wchodzącego Ja-
gielle, a za nim braci. - Tłum sig rozstgpil. -
Książę szedł śmiało, trzymając w ręku szkariat-
ng swą czapkę; lecz, gdy postąpił na wyższą
część Izby, gdzie na majestacie siedziała królowa,
1 zbliżywszy się do niej chciał mówić, nagle się
zmieszał i nie wiedział co począć. Postrzegł ten
nieład stojący przy tronie arcybiskup Bodzanta,
1 chcąc księcia ośmielić, wzlął go uprzejmie za
rękę 1 przedstawił królowej. Powstawszy Jadwi-
ga pytała go o zdrowie 1 okoliczności podróży, a
potem obróciła mowę do jego braci. Krótkie to
było pierwsze spotkanie; a choć jeszcze nie mógł
książę dobrze w królowej rozpatrzyć się, wszedł
do swych pokojów tak nią zajęty, jak gdyby znał
ją od najdawniejszych czasów.
- Co też to za krnąbrne przyrodzenie tego

człowieka! -- odezwała się Helena - ślicznie mi
#ipopisał; jam tyle sobie pracy zadała, żeby go
nauczyć jak się miał pokazać, co miał powiedzieć,
1 proszę, w najważniejszej chwili tak się zapo-
mnial.
- Moje córko! dziwić się temu nie trzeba -

odpowiedział Habdank - wiesz dobrze, jaka oka
załość tron królów otacza. Więcej ja obiecuję po
takim panu, który ze drżeniem postępuje na sto-
pnfa tronu, jak po tym śmiałku, co na nim zasiada
jak do smacznego obiadu.

Wieczorem miasto 1 zamek tysiącem świa-
tel błysnęły. Lud szczęściem swem dumny, a trun
kiem rozweselony, po brukach 1 murach krzesał
orężem. Biada temu, kto mu wtenczas wlazł w
drogę! Musieli stron przeciwnych przyjaciele al-
bo się kryć dobrze, albo wołać z ludem: cześć
1 chwała Jagielle! Stoły na zamku były otwarte,
ale królowa tego wieczoru nie dała się widzieć;
wesołość jednak była niemniejszą.

Wszędzie dawały się słyszeć zdrowia: Niech
żyje Jadwiga! Niech żyje JagieBo! - Nazajutrz
Jagictto posłał przez braci królowej. kosztowne
dary, drogie kamienie, perły, złotogłowia i futra.
Tymczasem zbliżyli się do niego teologowie, że-
by go przygotować do chrztu świętego, i nie-
zmiernie zdziwili się spostrzegłszy, że wszyst-
kle tajemnice włary, wszystkie przepisy 1 mo-
dlitwy, tak dobrze były mu znane, jak gdyby się
chrześcijaninem urodził. -

Siedząca na końcu stołu Pojata słuchała ze
smutkiem tych nowin; każde słowo opowlada-
cza rozdzierało jej duszę 1 lękała się o Trojdanie
wzmiankę usłyszeć, a radaby była co o nim. do-
wiedzieć się; lecz, kiedy goniec wspomniał, że

tak dobrze był chrześcijańskiej -wiary
wiadomym, blednieć nagle zaczęła. Szczęściem
dla niej, że wszyscy zwróconą mając uwagę na

, opowiadanie, nieładu jej nie spostrzegli,
- Więc żadnej. przeszkody Jagiello nie do-

znał ze strony panów o tron ubiegających sig?
- zapytał jeden z krzyżaków.

- Żadnej. - Wszystko tak mu poszło po-
myślnie, że się zdawało, że same nieba pragnęły
tego złączenia; książę Wilhelm nie pokazał się
więcej. Niektórzy utrzymują, że się długo w 0-
kolicach Krakowa pod postacią wieśniaka ukry«
wał, (Wielu z dziejopisów twierdzi, że nieszczę-
śliwy Wilhelm długo przebywał we wal Moglie, o
milę od Krakowa. Gdy tam zapaleni stronnicy
JegieBy szukając go, już wpadli do domu, w
którym się znajdował, książę miał skryć się w
kominie, i na belce w nim będącej przesiedziaw»
szy spokojnie, oszukał baczność nieprzyjaciół)
szukając sposobności widzenia raz jeszcze krolo-
wej; ale to są płonne wieści. Nadto on siebie sza-
cuje, nadto mu jest drogi pokój Jadwigi, żeby
się na taką lekkomyślność odważył. Co do Złe-
mowita, ten zaraz odstąpił od swych roszczeń i
złączył się ze stronnikami Jagiełły. |Atoll prey
czynieniu przedślubnych układów zaszły nieja
kie nieporozumienia. Panowie polscy chcieli LA-
twg z Podolem, Wołyniem i Ukratną podległą #0-
 

 

bie uczynić, utrzymując, że już 1 tak jest w czę-
ści przez oręż polski podbitą. Jagiello odtąd, jak
ujrzał piękne oczy Jadwigi, wszystko był gotów
z siebie uczynić; ale Lubart Gedyminowlez kelg-
żę wołyński, pierwszy pełnomocnik księstwa I-
tewskiego, śmiało stanął przy prawach ojczyzny
i warował w układach, że kraje Lrtewskie łączą
się tylko z Polską, nie zaś w jej idę podległość,
a łączą się tyle tylko, ile plemię ich książąt pa-
nować będzie na polskim tronie; oraz, że księstwo
Ntewskie wszystkimi krajam! swem! według praw
1 ustaw swoich księstwem być nie przestanie, a
do Jagiełły, jako do wielkiego księcia swojego,
nie zaś jako do króla polskiego, należeć będzie.
- Nie kijem to pałką! - odezwał się jeden

z krzyżaków - zawsze jednak we dwójnasób czy
Polska czy Litwa silniejszą się stały, a mistrz
wielki i tej nie odniósł przed Rzymem zasługi, że-
by Jagioło z rąk naszych wyszedł chrześcijani-
nem.
- Owszem! jakiem słyszał, było to życzeniem

tego księcia - odpowiedział goniec, - Z drogi
jeszcze posłał do mistrza zapraszając go na swe
chrzelny i z upragnieniem wyglądał jego przy-
bycia, lecz, gdy dla zdrowia odmowną odebrał
odpowiedź, dnia trzeciegoprzyjazdu postanowił
chrzest przyjąć; wprowadzony zatem z rodzeń-
stwem | dworem do przysionka kościoła, białą
szatą odziany, przyjmował wykonanie świętej ta-
jemnicy z rąk arcybiskupa Bodzanty, który go
Władysławem mianował Po dopełnionym obrzę-
dzie, gdy nowy chrześcijanin okryty został plas-
czem królewskim, nagle otworzyły się podwoje
świątyni, której ołtarze 1 ściany, jakby oblane o-
gnistym potokiem, milionami świateł płonęły.
Piękny to był i wspaniały widok! Zaprowadzony
Jagiello przed ołtarz, zastał tam klęczącą oblu-
bienicę swoją. Głowę jej wieńczyła siejąca o-
gniem korona, czoło jaśnieć zdawało się najwyż-
szą doskonałością, jakiej tylko człek jest zdolny
miłością wiary i ojczyzny! Każdy Polak patrza!
na nig z dumą, że jest jej poddanym, 1 chciałby
tę wspaniałą chwilę jak najdłużej przeciągnąć.
Duchowieństwo, rada, rycerstwo otaczały ją w
koło. Jagiello nie wiedział co się z nim dzieje,
I trzeba go było prowadzić i uczyć; jak tylko przy-
ą! z rok arcybiskupa ślubne błogosławieństwo,
huk dział, organu i dzwonów razem zatrząsł ścla-
nami świątyni. Chwała Toble Boże! tysiąc gło-
sów zabrzmiało: Chwała Toble Boże! powtarza-
ły wszystkie miasta kościoły; ja sam, wyznaję,
byłem jak odurzony! Potem odprawiano Święte
oflary i stosowne do rzeczy mlano kazania. Wró-
elwszy królestwo ich mość na zamek, odbierali
powinszowania od najznakomitszych panów; wię
czorem była uczta wspaniała i dla ludu igrzyska.
Następnie stan ąuchowny, rycerski 1 miejski da-

wały codzień uczty dla królestwa. W kilka dni

dopiero, na majestacie śród rynku wzniestonym,

Władysław koronowany, odbierał z małżonką od
braci swych książąt i hołdowników wyznanie pod-
daństwa | rozdawał herby znakomitszym Litwi-

nom. ;

- A nie było też przy układach zastrzeżenia

całości wiary Iitewskiej? - zapytał jeden z Li.

twinów. | *

-- Przeciwnie! - odpowiedział gontec - król
się obowiązał wiarę chrześcijańską w Litwie za-
prowadzić i wszystkie w tym celu przyrzekł czy-
nić starania, -

- Czy to być może! - ponowił inny -
a kapłanże nasz, za nit wysłany, nie oparł slg
temu?

- Nie widziałem żadnego litewskiego ka-
plana - odpowiedział goniec. - Ślicznieby się
wykierował, gdyby się tam pokazał!

- 0 niegodny! - zawołał zrywając się Litwin
od stołu - nie wież to on, że gdyby 1 dziesięć
chrześcijańskich koron umieścił na głowie, nie
zdoła bogów naszych zwyciężyć? Każdy Litwin
życiem bropić ich będzie!

- Mamy jeszcze przyjaciół, którzy mu nie
tak łatwo wrócić tu pozwolą - odezwał się dru-
gl patrząc na kuntora,

- Có% więc nam powiesz? - chcąc przer-
wać niewczesne uniesienia, pytał kuntor gońca
- zapówne do tej Pqry już ustały wszystkie te
zapędy! +

- Przypominam sobie, że Jagletło przedsta-
wiał królowej w dzień koronacji swojej jakiegoś

młodego Polaka, który miał dla chrześcijaństwa
wielkie w Litwie uczynić przysługi. Musiały być
znakomite jego starania, kledy królowa padowa-

la go swym rycerzem i bogatym udarowała pa-
łaszem: Młodzieniec, żwawy 1 przystojny, powie
nien był więcej okazać radościna tak wielki zasz
czyt: ale go jakiś smutek udręczał. Ojciec jego

Sandomierzanin, pan znakomity, miał go już od-

dawna za straconego; proszę sobie wystawić, -jak
wjelka musiała być jego radość; gdy go nagle uj.
rzał w zdrowiu l zaszczytach. W kilka niedziel
gdy wieść rozeszia się o wkroczeniu wojsk na:
szych do Litwy, zaczęli Polacy z Litwinami nara-
dzać się o obronie kraju; Ja tet zebrawszy, co

należało do mnie, zagrałem im piosenkę odjazdu.

- Dosyć! - przerwał ktintor - 1 pożegna
wszy Habdanka, wezwał z soby gońca, żeby się
z nim na osobności lepiej o rzeczach polskich roz
mówil; towarzystwo też, gdy już znacznie była
pore za kin wodza.
się zaczęło, ,

(Cięg dalszy nastąpi), :
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Narodowa kulturalna praca

dla Górnego Śląska

Za pośrednictwom Konsulatu Ge-
neralnego w New Yorku otrzymaliś«
my apel tej treści:
 

NEW YORK

ZAWIADCNIENIE,
 

Zarlyd Tow. Wsajemuej Pomocy
Polskich_ Rzemieślników Budowla»
nych wszystkich człon-
ków Tow. i tych, którzy chcą się za:
pisać do tej orgmnisacji, nżeby się
wtawili wszyscy na następne poste:
dzenie, które się odbędzie w sobotę,
6 grudnio, o godziale $ wieczorom,
na soli Pol Klubu Dem., 66 Bt.
Marks Place.
Z powodu ważnych spraw, obecność

wszystkich członków Tow, jest por-
dana. Na porządku dziennym sprae
wozdanie Zarządu z działalności Tow.
z calego roku; dobór Zarządu na rok
przyszły: sprawozdania różnych ko
mitetów | dobaty no, dobro organize
cji

A. Wallas, sor.

OBCHODY

Ku uczczeniu pamlc! plerwszego
Prezydenta Rzeczypospolitej Pol.
skiej, ś. p. Gabrjela Narutowicza,
zamordowanego 16-go grudnia,

1922 r. w Warszawie,

 

Bej wiecz, w Domu Narodo-
wym, 261 Driggs Ave., Green-
point-Brooklyn. - Przemawiać
będzie prof. T. Siemiradzki.

We środę, 17 grudnia, w Domu
Narodowym, 19 St. Marks PL.,
o godz. Bej wiecz., Manhattan,
N. Y, - Przemawiać będzie
prof. T. Siemiradzki,
W piątek, 19 grudnia, w Domu
Polskim, 211 Falrmount Ave.,
o godz. 8ej wiecz., Philadelphia,
Pa. - Przemawiać będzie prof.
T. Siemiradzki,
W niedzielę, 21 grudnia, w Da-
nish Club House, Port Chester.
N. Y. - Przemawiać będą o-
bywatele z New Yorku.

GLEN COVE, L. I.

NinteJstem zawiadamiamy Panie 1
Panów, że roczne zebranie Stow. Pol
sklego Domu Narodowego odbędzie
się w niedzielę, dnla 14 grudnia br.,
o godzinie 5 wieciotom.
Wszyscy są prosaeni -o: przybycie,

albowiem mamy więle tak starych jak
1 nowych spraw do sprostowania 1 do
załntwienia. Będzie t
rzyd wybrany, więc człon-
kowie niech rozważą dobrze, kogo
mają wybrać do nowego zarządu.
A więc, niech (wszyscy członkowie

starają się być na tem sebraniu 1
zablermó głosy dlas@obrm Stow. Pol.
Domu Narodowego»

BACZNOSC YONKERS!

W niedziele dnia 7go grudnia
w sali odezytowe Y, M, C. A.
przy Riverdale i Hudson St., wy-
łosi odczyt rédaktor „Nowego
wiata" ob. Waęław Bojan-Bin-

żewicz na temat! „Oświata Ludu
dokona Cudu".

Początek punktualnie o godz.
7:30 wieczorem.
Wstęp bezpłatny. O jaknajlicz-

niejszy współudział miejscowej
Polonii: uprasza
Komitet Odczytowy im. Józefa

Piłsudskiego w Yonkers.

JERSEY CITY

Posiedzenie PolskołAmerykańskie
go Ob. Klubu odbędzie się w nie
dzielę 7 grudnia, o godzinie 3 po po
łudniu we własnym lokalu, 424 Grove
ullen. - Obecność wszystkich człon
ków fest pożądana!

' Zarząd,

PASSAIC

Towarzystwo śpiewIm, Jana Gal.
la w wielki ro
czny koncert 1 bał /w młedzielę, dnia
28 grudnia b.r. WDomu Ludowym
Polskim, 1-3 Monroe ul.
Początek o godzinie 6. wieczór, -

   

J utalento
wane osoby w zawodzie śpiewnckiem,
nadto członkinie chóru mieszczędzą i
kosztów, by tylko program tegoroce-
nego koncertu jak najbardziej uror-
malelć, w tem stmem| by zebrany
publiczność w zupełności zadowolnić.

Dotychczasowe: przystosowanie wy
kazuje, to koncert będzie
jeden z koncertów
w Pasusie. R
źyjemy w nadziel, że Szan, Publ.

czność r nadarzającej się sposobności
skorzysta i na koncert Chóru im Jana
Galia w Passalc, gromadnie przybę
dzię.

\
DO WAS! *

Kółko Amatorskie w Passaic, N.
J. wystawi duta 36 stycznia 1925 r.
sztukę testralną „pod tytułem: „Bez
Ten święty Opistek" w Domu Ludo-
wym Polskim, - Po przedstawieniu
zabawa taneczna, -

NEWARK

Baczność Harmoniści!

 

 
Nialejszemzawiadamia się wszyst.

kich esłonków Tow. piówa Harmo-
ne, te w , dn.
5 gradnia odbędzie się' roczne po
siedzenie. Zo wskigdu na obfity pro
gram spraw. jakie będą omawiane i
to, żo odbędzie się wybór urzędników
obecność członków :fest
olo tylko potedans, ale 1 wymagana.

alkogo nto braknie
8, Janowski, prezes.

to nowy za.

o. W kon,

 

PHILADELPHIA, PA.

P. U. L.

Zawiadomienie

Ninfofezem podajemy do ogólnej
wiadomości szum. Polonfi w Filadel.
tyl 1 okolicy, te P.U.1. korzystając
z chwilowego pobytu w Filudoli tn-
tyniera H. Kubiaka, śaangatował go
z odceytem na przysałę niedzielę, dn.
7 grudnia. Inżynier H. Kublak ot
czyt swój wygloś na temat:

„Dźwięk,
tłumaczenie dźwięku mowy ludz=
kiej, o głosie zwierząt, o dźwiękach
muzyki i o przenoszeniu głosu zm po-
moeg radio. Inżynier H. Kublak jest
z zawodu elektrotechnikicm, w s 0-
sobistego upodobonia  przyrodnikiem
szeroko znanym na polu pracy spo
łeczno - naukowej wśród Polonii w
Pilndelti, dawniej przy K. O. Zee
chęta, a półniej przy P.U.L.
Odczyt Inżyniera H. Kublaka be

dzie bardzo zajmujący, m dl tych,
którzy mają w swych domach spare
ty radłowe, może być nawot 1 korsy.

 

| stnym ze strony ekonomicznej,
Odczyt jak zwykle odbędzie się o

godzinie 5 po południu, w Domu Pok
ekim, 211 Fatrmount Ave. Wstęp na
odczyt fest. wolny dla wszystkich.
O liczne przybycie prost

Komitet P.U.L.

Akademja ka czci Narnto-

wicza

Paratje Narodowa pod wezwaniem
Aw. Wajontego krząta się około urzą
dzenia uroczystej Akademji w dniu
21 grudnia ku uczezentu pamięci pier
wszego prezydenta Polski Naratowi
czn. Już to trzeba przyznać, to ci lu-
dzie z Narodowej paratji, to szczersy
pracownicy Polski 1 dla fdet. ludo-
wej.

Wieczór muzyczny w Domu

Polskim

W przyszłą niedzielę, dnia 7 gro-
dnia wieczorem popisywać się będą
swą grą ucznfowie wyższej szkoły
fortepianowej „Leopolis", której dy
rektorką jest pani A. Niementowska,
z0 Lwowa. Na programie są poważne
utwory klasyczne Betkorena, Clemen-
tego, Haydn's, Mendelnona 1
berta 1 współczesnych kompozytorów,

o hala Domu Pok
po brzegi.

20-letnia Rocznica Tow.

„Ojczyzna"

Tow. Ojetyzna w dzielnicy Nice
town obchodziło 20-etnią rocznicę
swógo istnienia wieczorkiem i zabawą
w sobotę dnia 29 grudnia na hal! Po-
łaskiego. Program wypełniły produ
kcje uczennie pani A. Niementow»
sklej - Krupskiej, kierownicski pier.
wszego Polskiego Baletu; kwartetu 2
Chóru Moniuszki i uczniów skrzypka
p. R. Nitockiogo,

KOM. OKR. Z. $. P.

Międzyoddziałowe posiedzenie Okrę
gu odbędzie stę w
niedzielę dnia 7.go grudnia o godzi.
nie 11 rano w Domu Polskim, 211
Fairmount Ave.
Z powodu wielu ważnych spraw

niecierpiących zwiokt, prosi się wszy
stkich członków o przybycie.

Komitat Okręgowy.

PROVIDENCE, R. 1.

Odezwa

do członków Stow. Mechaników
Polskich, Filji 72, w Provi-

R. I.

  

 

 

W niedzielę, dnia 7-g5 gru-
dnia odbędzie się posiedzenie,
pn. 28. Bowdoin St., o godzinie
2-ej po południu. Ponieważ wa-
ine sprawy są do, załatwienia,
wzywa się wszystkich członków
o obowiązkowe przybycie. Be-
dą omawiane sprawy podane
przez filje w stanie Ohio i New
York.

W. A. WASILEWSKI,

Do Członków Stow. Mech.

Polskich w Port Chester,

Greenwich i Okolicy
 

Niniejszem zawiadamiam człon
ków Stow, Mech, Pol, posie-
dzenie odbędzie się dnia 7 gru-
dnia w Greenwich, Conn w Pol-
skiej Szkole por. 24 South View
Draw, o godzinie 3ej popołudniu,
wniedzielę. Wzywamy do najlicz
niejszego przybycia wszystkich
członków tak w Portchester, jak
1 Greenwich, bu będzie sprawa o-
mawlana na jakich warunkach
Stow. Mech. Pol. pracuje i jest
ohowiqzkifim F każdego członka

przybyć i swoje adresy złożyć.

Za okręg tef- miejscowości:

Tomasz Pytel, przełstawiciel

Michał Tereszkiewicz, sekr.

21 Davenport Ave., ich

Minister Infill” sir Philip Grew
me, priewodnizgey wydaiatu handlo
wego, Sostanowit smient6 swoje ne-

na Ounlitte - Lister, by mógł
otrzymać wielki spadek, przyznany
mu pod warunkier, jeeli zmieni swo
je oszwisko,

 

Pracą dla Śląska Górnego.

Bluro Zarządzającego Adwokata
Stanisława Belsy, w Warszawie,

Chmielna 29.
Warszawa, 16 1934.

Panie Koneulu,
Rodacy | Rodaczki:-

Od trzech lat istnieje w Warszawie
pod naczelnem kierownictwem wiele
klej wagi | znaczenia narodowogo In:
stytucja jest nią: Naredowe-Kultural«
na praca dla a Górnego. Sama
nazwa wskazuje jej cel.
Oczyszczanie drogiej nam wszyst

kim z kajdan wiekowych wyzwolonej
Piastowskiej: ziemi z niemieckich na
Ieciałości 1 róży, szerzenie na mep
przy pomocy przepojonej duchem na
afm, a skatane) przez Prusska na
zagładę książki polskiej nieśmiertel»
nych nastych Ideałów, wspomagania
tych, którzy tych Idealow Jako wy?
chowawcy przysatych pokoleń są pis
stunami, jak również { tych, którzy w
przyszłości staną stę wyzwolonej z
#robu Ojczyzny naszej niezwyciężoną
siłę,

  

świadomi wielkiej dontosłości na
szych zadań, rozwinęliśmy tek od lat
trzech energiczną pracę w tym kie-
runku, z dniem 18 Mstopula roku
zaszłogo w stolicy saglębia węglowe›
go w Królewskiej Hucie powołaliśmy"
do życia wspaniałą narodową czytel
mig, jakiej śląsk polski jak fest lą
sklem, jeszcze nie posiadał, zapoczą:
tkowaliśmy w kilku ważnych bardzo
w Nadodrzańskiej ziem! punktach
niedostające im ku szkodzie wielkiej
miejscowego nauczycielstwa i młodzie
ży szkolnej ! blbijoteki, - jednem sto
wem w stosunkowo niedługim czasie
kosztem (Mozgc na dawne marki pole
sklej miMardowych sum, dokonaliśmy
tego, co nam narodowy obowiązek na
kazywał, o środki dane nam przez
kraj do ręki, umożliwiły, - >,
Ale w tej chwili środki to są juk!

całkowicie wyczerpane.
Znajdujemy się na progu (bez prze

rażenia o tem nie możemy myśleć),
zupełnego zastoju.
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NarodowoKulturalne -dzijalność
nasza stanęła na pgnkcie martwym.
To nas zniewala Rodacski i Roda

cy do odezwania się do Was o po
parole.
Dopomótcie nam w obecnej potrze›

bie, miedozwólcie, byśmy ustapill x
placówki naszej, mającej przed sobę
tak dla śląska, w przes
śląsk dia oniej Polski zadania, umo

nam wielkoduszną swoją
ofiarnością pracdalszą dla tej wate
nej dla nas dzielnicy, będącej niesdo-
bytym ssańcem obronnymm nasej--od_
wroga zachoduiego - niepodległości,

pomni tego, o czem wyswolone z jee «
rama katów ludy zapomnąć nigdy nie
powinny, że ofiarność na narogowe
celo jest najszczytofojszą miarę tw
chowej wartości ludzi | narodów"

Zarządzający  Narodowo-Kulture,
ną pracą dla Sląska G, AGwokat

(--) Stanistaw Dost. ›,
Sekrotars, (podpls niocyt.). 1

Turcy usposobieni pojed»

1

nawczo ą

GENEWA, 5 grudnia. ~«Rłąd* ~
turecki zawiadomił Ligę Naro-,
dów, iż zgadza się na
cję, by Międzynarodowy 'Trybuż
mat Sprawiedliwości został! upow
watniony do interpretacji kleu«"
zuli aljancko-tureckiego traktatu
pokoju w sprawie przymusowego
przesiedlenia ludności greckiej 1
tureckiej. Na podstawie wymie»
nionej wyżej klauzuli pomiędzy"
rządem greckim i tureckim, po-
wstał spór, którzy: z greckich
mieszkańców Turcji i tureckich.
w Grecji, mają być przeniesieni
do rdzennych swych państw.

Stany Zjednoczone zaciągają
$200,000,000- wewnętrznej

pożyczki nod

WABHINGTON, 6 grudnla. -- Foc
kretarz skarbu Mellon ogtosii, żo rząć.,
w dolu 1550 grudnia wystawi vit
sprzedaż bondy długoterminowe:
sumę $200,000,000 z procentem g/
od sto płatne po 30 latach, Notre!
bondy będą mogły być wymienienen
za Trzecią Pożyczkę "Liberty o W
1 Cortytikaty Srkarbowe. ~ ''

«

 
 

 

 

Brooklyn

Kobieta bez skazy, sztuka współ
czesna w Sch aktach Gabrjeli Za-
polskiej odegraną będzie w nie-
dzielę, dnia 7-go grudnia, 1924 r.,
o godzinie 8ej wieczorem w Wa-
shington High School prey Ir-
ving PL, i 16¢) ul, w New Yorku.

Bilety wcześniej nabywać może
na w kancelarji pana P, Nurkie-
wicza, 572 Fourth Ave., w South
Brooklynie.
 

Pan maluezkim objawia,
Czego wielkim odmawia.

W niedzielę, dnia 7-go grudnia
1924 r. w kościele św. Krzyża.
161-15ta ul.. w South Brookly-
nie, o godzinie 11-ej przed polu
dniem odbędzie się ZALUBNE
NABOŻENSTWO za duszę &. p.
Adama Mickiewicza, największe
go poety nietylko Polski, ale ca
łej Słowiańszczyzny,
Adam Mickiewicz urodził się

w Nowogródku na Litwie dnia
24go grudnia, 1798 roku, dnia 26
listopada, 1855 r. zasnął w Panu
w Konstantynopolu. Zwłoki wiel-
kiego poety, który wśród przy-
gotowań wojennych w obozie nie
mal, jak żołnierz na posterunku,
tułacze swe życie zakończył, prze
niesiono 30go grudnia z honora-
mi wojskowymi na wojenny 0-
kręt francuski, który je przewłózł
do Marsylji dnia 21go stycznia,
1856 roku pochowano je uroczy-
ście na paryskim cmentarzu
Montmorency obok zmarłej, ośm.
miesięcy przed nim, żony.
W roku 1891 sprowadzono pro

thy Wieszcza uroczyście do Pol-
ski i pochowano przy grobach
królewskich ha Wawelu, dając
w ten sposób widomy znak wła-
dzy jego nad duszami polskiemi.
Przy tej sposobności wypowiem
naukę na temat: „I cały naród,
choćby  wyciosał najsilniejsze
państwo, zmarnieje, jeśli nie zbuz
duje człowieka". © |
Jaknajusilniej wszystkich #pra=

wych Polaków i zacne siostry
Polki zaprasza

Ks. Wł, Trzepierczyński,

Wieczór Piękna

Baczność Polonjo w Maspeth L. L
1 okolicy!

Dziatwa Szkoły im. M. Konop-
mickie} z Greenpoint urządza w
niedzielę, dnia 7-go grudnia, br.
WIECZÓR PIĘKNA, wsali Do-
mu Narodowego, 91 Clinton Ave.,
Maspeth, N. Y.
Program, jak następuje:
,Chór szkoły M. Konopnickiej

odśpiewa hymn amerykański i
polski.
Mowa redaktora Nowego

ta. ob. B. Błażewicza.
Deklamować będą dzieci nastę-

pujące: M. Józefowgki -- Młodo-
ści Moja; Janusz Nitecki ~-Przed
Sądem; M. Cichecka-Matka Pol-
ka; J. Godlewska - Ziemio Mo-
jaj J. Mikiewicz -- Pieśń Fila-
retów: R, Sowińska - Czapla,
ryby i rak; R. Wrońska - Po-

Świa-

 

 
wrót Taty: $. Wojciechowska -
Bal w Lesie,

 

i okolica:

Orkiestra smyczkowa uunióvir
prof. J. Mroza przy akom, 3. Ra-
mockiej, Ta
Taniec orjentalny w stroju,

!::upankl odtańczy p. J, Kowal..
ska

  

Wieniec Melodji Polskich dd-
śpiewa dziatwa szkoły M. Kow
nopnickiej pod kierownictwem,.
nauczycielki śpiewu panny Marji.;

róż. PRP"
Balet pod kier. panny Z. Nagu-

szewskiej, odtańczy dziatwa szko
ły M. Konopnickiej. x+
Kółko Teatralne szkoły Marji

Konopnickiej odegra arcywesołą"
sztukę pod tytułem * *

JAŚ GOSPODYNIĄ. -

Początek o godzinie Gej wi
Wstęp 36e od osoby, dnjecyxnm”: W

ją wstęp wolny, wi

Ojcze i Matko! Przyjdź do-Dos <

mu Narodowego, 91 Clinton, Avey:
w Maspeth, niechaj obecnoś

 

 

   

tych malutkich, których

ność powierzyła naszej i Waszef
pieczy,

wi ww
Przyprowadźcie swoją dziatwy,

niech podziwia, krzepiąc swój"!

#erduszka w rzeczach Piękna,

Ollłkune przybycie prosi dział ;/
wa szkoły P

MARII KONOPNICKIEJ

  

 

W niedzielę, dnia 16go listo
da, 1924 r. ob, Wilantewicz,ple- |
karz z Sle} ulicy w South Brook ®
lygie, wyszedłz domu o godzinie. z
2ej popołudniu, udając się do
krewnych swoich w New Yorku
1 po dziś dzień nie """

Policja czyni energiczne
kiwania za zaginionym, lecz (hex.
żadnego skuiku,
Ob, Wilantewiez pozostawił 50\'

ng, syna i córkę. * ©  
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POLSCY LEKARZE! «
»  

Toletvn: Oresnpctat S1IS --17

LOUIS 8. GRYCZ ;DR.
108 Stront, Bros
vom. Manhattan Are, i
96 169 3 ore i od € wi
W mudaing 2 ud % %, i
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DZIAL KOBIEC

„Redaguje: MARJA OSTROWSKA
  

z , « «

Z życia Kobiet

Igdwm 7nucnekxwuznh
działów pracy społecznej, prowa
dzonej przez Czerwony Krzyż w
Polsce,. jest sekcja kulturalno -
Oświatowa. W sekcji tej prze-
waśnie pracują kobiety z myślą
szerzenia oświaty wśród żołnie-
rzy rękonwalmentów w szpita-
Jach. *: *
W tym celu sekcja prowadzi

w szpitalach kursa dla analfa-
„betów, kursa dokształcające, bi-
Ailjoteld, świetlice i organizuje

dla żołnierzy, w rodza-
gh teatrów amatorskich, odczy-
&w; Woncertów, Gwiazdek i tp.
My tę prowadzi" z wielkim
powodgeriem 11 wykwalifikowa
nych referentek oświatowych=
czyli sióstr oświatowych.
,. To nawiązanie stosunków mię
dzy społeczeństwem i  żołnie»
zem, jest nadzwyczajnie waż-
ną sprawą, ponieważ życie unor
mowane według regulaminu woj
ekowego mimowolnie wytwarza
pewnego rodzaju tamę między
%Wratelem cywilnym, a żołnie-

 

  

"Kln duza przebywał z dzieć»

starał się wniknąć w ich u-

wie, jaką radością prze-

$elniw ich serduszka czasem naj-

śteśiejśzy dar: kwiat, obrazek, ka

wałek—wstążki.

"Fecź nietylko dziecko rozwese-

1a. Się" na- widok znikomego do-

Woltu pamięci: dotyczy się to do-

rx łych, a szczególnie kobiet.
anxnmehzn drobnostka ofia-

Towana z przyjazn”: uśmiechem

daje chwilę szczęścia kobiecie,

czuje atmosferę przyjaźni i życz

bez których życie byłoby

dl niej ciężarem. Dlatego u wszy

«Inch narodów w pewne święta
fil‘hleje zwyczaj ofiarowywanka

upumlnkmn czasemubożuchny

pddarunok jest właśnie najmil.
szym.

  

   

Rady .

ŚUKNIE 1
 

Ltr vmywame w dobrym sta-
6% ubiorów i bielizny - to zna-
czne zaoszczędzenie grosza. Przy

; uczą nas, że jędna osoba
tałe nosi te same ubrania,

Nót@zawsze świeżo i czysto na
N31 Syglądają; ona drugiej w
h'óanu nieraz czasie nowa suk-

  

  

Poezie

BEZ GRANIC

 

magania.
Początek punktualnie o godzinie 7:30 wieczorem.
WSTĘP WOLNY! - Polonię miejscową zaprasza

KOMITET ODCZYTOWY IM. J. PIŁSUDSKIEGO.

BACZNOSC YONKERS, N. Y.! --

W niedzielę, dnia 7-go grudnia, w sali Y. M. C. A.
dale i Hudson St., wygłosi odczyt, redaktor „Nowm wiata" ob.
W. BOJAN-BŁAŻEWICZ, na temat: <, - s

„OŚWIATA LUDU DOKONA CU !
Prolegent poruszy szereg niezmiernie dunia-łych spraw wy-

chodźtwa; nasze spółeczno-oświato

 

rzy River-

  , nasze braki i niedb-

 
Potoki mają swe łoża
I mają gramce morza

Dla swojej fali.

I góry, co toną w niebie,

Mają kres dany dla siebie,
Nie pójdą dalej!

Lecz! serce, serce człowieka,

Wciąż w nieskończoność ucieka

w Przez łzy, tęsknoty, męczarnie
1 wierzy, że w swojem łonie

| Przestrzeń i wieczność pochłonie
l I niebo całe ogarnie.

Adam Asnyk.

Kuchnia

NAOBIAD.

  

Barszcz ukraiński.
Ozór po polsku.
Kompot lub kruchy placek.

Knedle kartoflane z bryndzą.

Ugotować dwa obrane karto-
tle posolić, utrzeć z masłem, a-
by grudek nie było, z dwoma ja-
jami i pół szklanką mleka, - a
wsypajeszy pół kwarty magi, u-
bijać/łyZką ciasto przez kwan-
drans. Potem maczając dłonie w
maśle brać potrochu tego cia-
sta, rozpaszczyć, włożyć wśro-
dek na koniec łyżeczki bryndzy
owczej, zawinąć i robić okragle
gałki wielkości dużej wiśni; gdy
wszystkie gotowe, wrzucić je na
kipiącą wodę, gotować przez 5
minut, poczem odcedzić _przez
durszlak, wyłożyć na półmysek i
polać gorącem masłem.

Humor

Pem
w SĄDZIE

Jak, mogłeś wyciągnąć pienią-
dze z kieszeni tak biednej kobie-
cie?
- Racja, panie sędzio, mnie

samemu przykro. Ale co zrobić.
kiedy wówczas na ulicy nie na-
winął się nikt zamożniejszy.

Żona mego przyjaciela, przy-
łapana przezeń na gorącym U-
czynku zdrady małżeńskiej, nie
przestawała się zapierać. Gdy on
się oburzał, zawołała bardzo szcze
rze:

 

 

Powietrzna komunikacja po-

nad górami Andami

SANTIAGO, Chile, 5grudnia.-
Poraz pierwszy w historji repu-
blik. poludniowo-«amerykańskich,
ponad niebotycznemi górami An-
dami przeleciał weroplan, prze-
wożący: pasażerów.
Nowy: neroplan painzcrskl ty-

pu „Yunkera" wyleciał z Buenos

Ayres, stolicy rupuhhkl Argen-

tyny wczoraj wieczorem, a wy-

lądował w Santiago, stolicy Chile

dzisiaj rano, przewiózłszy trzech

pasażerów.

   

Bolszewik francuski Sadoul

wrócił tajemniczo do Franc
 

PARYŻ, 5 grudnia, - Kapitan Ga
doni, pierwszy bolszewik francuski,
który, w czasie wojny wszechówiato
wej w 1917 roku namawiał żołnierzy
francuskiej foty wojennej do buntu
przeciw włanej ojczyźnie 1 przylą›
czenia się do bolszewickiej rewolt-
cji, skarany zgocznie przez trancue
ski sąd wojenny po swej ucieczce do
bolszewickiej Rosh, .korzystając _z
przyjazdu urzędowego przedstawicie
In bolszewickiej Rosji do Paryża -
miał potajemnie powrócić do Francji
jako członek bolszewickiej aimbama-
dy, by następnie_gbjąć kierownictwo
nad francuską organizacją komunisty
cing.
Władze francuskie wytężyły wszy

stkie siły, aby ująć zdrajcę Francji i
niebezpiecznego

--
Koszta utrzymania życiu we Fran

cji są czterokrotnie wyższe, jak były
przed wojną.

ODEZWA DO POLONII

W BAYONNE, N. J.

Rodacy, gdyby Wam kto do-

niósł, iż została odkrytą kopal-

nia złota w Waszem miasteczku,

to jesteśmy pewni, że wszyscy

spieszylibyście do oznaczonego

miejsca, nawet pod utratą życia.

O ileż więcej powinniśmy szukać

oświaty? Otóż zawitał do nas

ks. J. A. Czajkowski, znany

działacz ludowy i pragnie po-

dzielić się z nami nauką. Staw-

my się wszyscy jak jeden mąż

i uważajmy, że jesteśmy gotowi

przyjąć oświatę z wdzięcznością.

Ksiądz J. A. Czajkowski wy-

głosi szereg mów na różne te-

maty. -Zgromadzenia takowe

odbywać się będą w każdą nie-

dzielę o godzinie 3-ej po polu-

dniu w. kościele pn. 16 - 27th

 
   

i- St., i Ave-
Zaniedbanie w nalezytvm Eugenia Zmijewska. nue C. >

mywaniu- ubiqréw pociąga i Wstęp wolny.

znaeżtie koszta. zastępywania ich KOMITET.

Sgr” R nowemi ~- ponadło wy» ,

je najgorsze świadectwo o : . .

Wfice danej gospodyni. Przez Zawiadomienie

odsmczame ich, zmianę np.

hmnykx Jub nnwych obkła-

d&Wytaśmyete., wyczyszczenie na

plam i wyprasowanie za-

gńlecionych fałdów, suknia odzy«

śkuJe"'pozór nowej. Różne spo-

soby" czyszczenia plam podaję

przy końcu rozdziału.

"Ponadto ubrania służa i utrzy-

"się daleko dłużej w świe-

żym "stanie przez dokładne czy-

szezonie codziennie i przechowv-
waniesoraz naprawlanie ich we
wintcisrym czasie t. j. berposred-
mo .po każdem uszkodzeniu. Na-
lęży jęszanować nietylko pod-
czas używania, ale tak samo po
zdjęciu. Nie chowa się nigdy nie-
wr szcmne; sukni do szafy, a-
ni też nie pozostawia dłuższy czas
nd"Wieszadle w pokoju, lecz za-
raz pozdjęciu lub nazajutrz rano
ob#yszcza się ją dokładnie z blo-
ta a połem dopiero

miejsce swego zwykłego

pvimxczema
snag

 

 

  

 

„ Świa!!dlvuga nabarkach nie
Mląs ale kablem i czasem igra
nim. jak pill

% {all gwlazda jest światłem ty)
ko dla ziemi, tak kobieta miłością

tylko dla męża. Niema wznioślej-

o przeznaczenia dla kobiety

"£th Ona jest jej uosóbie-
nien. °

 

Henryk Sienklewicz.

 

Karol Libelt.
gu

(w koncu końców, rozstrzygają
w dziejach charaktery, silpe, wy-

 

 

w
il Hymnu: Krasiński.

'n n któremunkn spra-
winx jest stokroć szkodliwsze, mi
odurzenie alkoholem.
Muzyka to punki-awo- dam.

 *£

Powieść.
   

1 (Ciąg dalszy). -

- Ja dużo myślałam, o czem
mnie Ojciec mówil, Może Ojciec
ma rację, je myślałam, żę oni
źli i że ja im może pokażę, że
ja wcale nie taka złupu. jak
oni myślą.

Był to" pierwszy krok na dro-
dze chytrości, którą musiała iść
Dosia. Ona mówiła o popach, a
znacznie chytrzejszy od niej oj-
cie Innokentij, dał się złapać na
tę sztuczkę - rozumiał, że ona
mówi o Polakach i katolikach.
Triumf i radość zaclemniły mu
chwilowo rozum przenikliwy.

- Ale ja chcę jeszcze więcej
się utwierdzić - dowodziła Do-
sia -* chcę modlić się do nasze-
go Boga w waszej cerkwi, pier
wszy raz dobrowolnie.

Słuchając tych słów, zakonnik
czn} się szczęśliwy i dumny.

- Dobrze - zgodził sig skwa
pliwie - przyjdź jutro, w nie-
dzielę, na nasze nabożeństwo.
Ja będę „służył". ->
- Nie, w niedzielę swoją dro-

gą, a swoją drogą dziś na "wsie-
nocznuju". Ja przyjdę, jeżeli o}-
ciec pozwoli, ubrana po szpital.
nemu 1 z szyją owiniętą, więcej
przez ostrożność o siebie, niż
przez chorobę, bo czuję się zna-
cznie zdrowszą i silniejszą.
- Ależ naturalnie, przychodź

ubrana jak zechcesz - mbqn
- a pamiętaj, nie spóźnij się -
nabożeństwo o szóstej - wyjął
zegarek - akurat za godzinę.
Ja będę "służył" z myślą o to-
bie.

Dosia stała przed nim, trochę
zmięszana, trochę drżaca, cze-
mu się wcale nie dziwił.

(Ciąg. dalszy: nastąpi, .

 

 

 

JERSEY CITY, N. J.

W niedzielę, dnia 7-go listopada w
sali zebrań Polskich Baptystów przy
Jersey, Ave. i 4ej ulicy, o godzinie
4-4) po południa Ks. Dr. Chas. Goo-

starz Unji Baptyskiej prze-
mawiać będzie w sprawi naszego
własnego budynku. Sympatycy i przy-
jaciele są mile widziani. - WSTĘP

LN! --.

 

 

DZISIAJ WIECZÓR TARCÓW
W UKRATNSKIM KOLE

849 N. Franklin St., Phila, Pa.
TewagurumArNO-oswiwrowe

 

 

® 0 0-0 c
'o ooozinie 7:

Wstęp z Garderobą 406.
Dochód na cele oświatowe.

   

SUCHE GRZYBY| :

wgrowndunc z Polski
Naj firma |Importu w
Stanach Zjednoczonych, gdzie ta-
kupić można najlepsze | naféwite

sze suche grzyby

Fónt 85¢ i wyżej
Grzeczna obsługa

Wszystkie gwarantowane

"Sprzedawane od jednego funta do
jakiejkolwiek ilości

Rozeylane po calym kraju

M. HAGEL
204 E. HOUSTON ST.

New York City /-
Tel.: Dry Dock 0910

 

Zasejudwniam Siwnownych Czytelni-
ków w New Britain, Conn. 1 okolicy,
że pookazywane beta. obrfakl t. 1.
Fofo-Drama Ziemi, aż do
Przywrócenie Rau... Foto-Drame po-
kazywana będzie w trzech częściach
t, 1.1060, 1ego 1 81-50 Grudnia,

Początek o godz. 2-ej po poł.

w TEATRZE SCENIC

na Main St, New Britain, Conn.

Wsięp: wolny: <- Niema Kolekty.

Praca dla Kobiet
(Help Wanted: Female)

 

CHOCOLATE DIPPERS
prędkich robotnice"
Dobra zapłata.

L E N A R D I E
2202 Broadway
pray Sird: treet

- (TB
OMOWEJ roboty.. dziewo Ish

kobiete do ogólnej domowej roboty
dla mate} rodelny, z praniem $16, bet
rrrxnll 186, ek wolny, ktko-
letnie dokwhnm'u-nin 1. rekomendancje

w od 16 ramę
napounumLinzuWorker, aW

Praca dla Mesczyzn >
(Help Wanted Male)

Corrugated Combiner
Operatorów

pierwszorzędnych potrzeba
Stain praca, dobra zapłata.

Zgłoszenia do
Interstate Corruj tedBoxCo.

75 rFont St. nl
(10m)

I h Bronze Feeders  

   mulch Hands
lekcja osobno, pojedynczo, - nikt
ale jest krępowany. -RO
zalntwia sprawy w pl
podań 1 dokumentów wszelkiego
rośsefu, - Zdolność dobrej wymo.
wy, gładkiego czytania 1, popraw.
nego plssnis -to główne warunki,

E. SZAMINSKI

  

GEORGE SCHMIDT & CO., Inc.
250 Maujer Street
BROOKLYN, N. Y.

(Tm)
 

MASARZY POTRZEBA
Zgłoszenia do

AMERICAN FOOD CO. '
18 Ward Street

    

    
owwpieciu Tou

kik mmurmx"faje Natl

DrobneOgłoszenia
 

owa

 

zimy: pieniędzy, do, wgide

 

in"mum
fon, Triangle 7

 

nerycleita muni udziela tekcji
na. fortepianie.

J. GODLEWSKA
144 York 6t, Jerscy City, N. 3.

____misysię piętro
 

Praca dla Kobiet
(Help Wanted Female)

  

 

 

217 East 10th St., New York NEWARK; NoJ. ¥
pomiędzy Firat i Second Avenue's * (Tm)

Wren VX
ZARABAJCIE nqlnxll „„J.;„„,.„,„„P„E„„

sists. ws wszelkie" nie małe reperacje
tid n TAAR

461 East 137th Street
Gm)

Realności do
(Real Estate

[graham
Sale)

' Realności do Sprzedania
(Real Estate for Sale)
  

SZANOWNA PUBLICZNOŚCI
Ośmielamy się zawiadomić,

skim kościele.

lynie i okolicy.

DOUGLAS, 1.
@

PROSPECT REAL ESTATE & BUSINESSEXCHANGE W
>o 597-A 4th Ave., Brooklyn, Y.

Telefon. Huguenot 0687
NEW YORK OFFICE:

111-115 East 7th Street, New York
Przy Polskim Kościele
Telefon, Orchard 6490

WILLIAMSBURGH OFFICE:
170-A North Sth Street, Brooklyn, N. Y.

Jeden blok od Bedford Avenue Subway Stacy

 

 

ców otworzyliśmy biuro pn. 111-115 East Tth Street, przy pol.

Mamy wielką ilość domów na sprzedaż w New Yorku, Brook-

Pozostajemy z poważaniem,
w. ROGERS, S. GOWSKI, v. KWIATKOWSKI, F. BIEL,

DĄBROWSKI,

e dla wygody nowojorskich kup.

S. DOBROWOLSKI

 
LUNCH Room na. sprzedaż bardzo ta-

nie. 151. Purman Wt, blisko Rivcr.
front, Brooklyn, - (n  
  rzedni, rent 350 mie:
mune, tome prlulgpn‘ so Wor
ree 6»

 

su

  ExtooGoTówini kup! norma dom
*. nlei pr la spo, jacie w:  wage. wi

Nnmklvn wblum udsbany, Gren4
w. 1 Bustwicke i
 
1ATĘCHROOW nw syrzedażbardo tą.

odu innego -- 155
Lo  

SBENLE do w nrnoklym‘-
hte:

  

   z trzech pool na ape
la remimie Teh"RL

„e SH Bast 6th Street,
Apartament 16 (t 
   Reordy do

Turuna dak
(s w. tnd St. asl

 

sian
dania pe Too

dolei tańce.
zn 1 sm
eous

 

  
do spredanie bardzo tanio,

modu choroly douy, dubrze
mumsion fatoreepis do $9 Neca

Brooklyn, Pokty W

  

 

  
  

   PIEKARNIA na z w polskiej
zwędu, enia,,

"usm mopman ooh. metart
ty. theaet~

R "hhe? «
 

TAPIOERZY
doświadczeni na stołach i maszynach

*" z w m € R
393 Columbus Avenue

Pierwsze Piętro
ctm

 

"pra,nA mm,-„~mw

 

41 Clermont: Avenue;
„IMS m)

Do Khoi chce pracować na
Trem Wis SL: dziennie peo ik;

kiem zajączu, niech wie merdel doMo
gogo 06 w. T

(m)

 

WESTAURAGJA | 18 umeblowanych
pokoi, w najlepszej sekcji byzneso-

wej, ZNAKOMITY INTERES przy.
noszący z górą 68,000 rocznie czyste»
go dochodu z powodu słabości bardzo
tanio do sprzedania; rent bardzo ni.  
skle Zgłoszenia przyjmuje J. Kukói,

(108)428 East 14th St, New York,

wamRACJA na sprzedażwdai Ia za,
31,000 gotówki: -Lach
85 Morgan. Ave., Brooklyn

on

   
whe
Reon
 
"ISE2aitt"inlfo

*,5    "Anno—kb [mk Ista

TCH -pudeidic, -do-

świadczonego mm'-tb

ra na Raffels maszynę, stała proca,

dobra zaplata. |Eastern: Corrugated

  

  

  

    

 

»tie iheage okna się
Tamad caty i ¢ 3

--- 54„ dom
ko) 11, New York City

RESTAURACJA do
ut. aie dy

wi

d
  

, Jersey
  

riko Beh. lote Sox 100 ma. butes

   

 

am, mur
na.
nadnia: rent

0%, tos ~ 8th SC,
z. i te

  

chs

 

NOWY DOM

par 32200 pg

Część gotówką, reszta jak renta

Cztery mate pokoje, szkoły, kościały,

sklepy. 0d Jamaica Stacji brać bus

do Baisley Park, później 168 trzy

bloki, albo Lefferts Avenue elevated

do Rockaway Blvd. stacf! 1 bus do

145) ulicy: dompm bloku ed rogu.

mart -Hath Smet
South Ozone Park,

3100 WPLATY
150 MIESIĘCZNIE

posmowjcia własny now
Trzy  nalon,

mr. w leknycznusnsredtusry.

THE OROS SYNDICATE Inc.
110 West34th Street, New York

CMI-in Rnfldlnl Room 300
Naprzeciw Macy)

  
 

 

 

8 FAM. MUROWANY Po s ro-

. KOI DLA RODZINY, KĄPIEL

NIE, ELEKTRYCZNOśC, REN.

TU $2408. CENA s21800, G0

ToWKI OKOŁO 84,000. wiA

DOMOŚC, GAWLIRSKI & co.

   
 

   

 

   

 

Container Co, 203 - 37th St., Brook: SZE wari cji d
-. cows: G Tam) wapaknna% 231 DRIGGs AVE. BROOKLYN,

" u innego Interem. 7 Shalev-Ir: N. V.
DZIEWCZYNA HO“om: St. Jersey City, N.J. (8)

Jak.”domowej ropowy Interesy do Sprzedania . -
staże" rodku) upa Kokkania: dobry C Rcałnom do Sprzedania Poszukiwania z

111 - Tem Kra for Soles (Information Wanted). _1851 &h nec A ue Hl'("7KERV:Ąml,IYEIrl"=tI mllpflidl} w "
51 Schenectady Avent s ae es: pur o| orzepia

wi wodu fonego inte 16 się "m“ . owocurnln SPOLVK‘K
Mlisko Avenue 3, (E, › grey 18 PavoieAve, ciu *:.WŚZWĘJĘJ'XEWWĘĘZ

(C3 z. oszenia do Brooklyn Realty Co.
azs—317.713?— wz 1 uko Św., -m.Vacuum Tubę Operatorek „ ,:ngzngabygnu ';?x';F np: nt dujeoe, rare, 1 __, Em,TĘĘCZYZSKIpozukcje yea

doświadczonych mouters, tubulators,

|

k Zgłoszenia do z mk: zalośie" 6" ukiodznie "4
rez t kinatiaa Ave., Hmmm. ifs $”hsA""mcR""! „.. adres rty Pitkin Ave."WBog. c r opet Nv w un ra
na vacuum tubespues lampy rkm.___ 5 

Dobra zapłataStała praca.

De Forest Radio Corporation
Franklin St. & Central Ave.

uersey ory, x. r.

\

 

PRESS OPERATOREK

 
worst na Power Press do obie

Amidbaad, sion pre wrwake: reataoracs ownlkawswar pacomożna. zarobić od 125.4do'ut zn
ms Areeci Piatro

Anchor Cap & Closure Corp.
Jackson Avene & Queens Street

LONG ISLAND Cry
oo Gooran Sack

an0" 1 Avene
także B. M. 7 Stacje. co

sola

DZD T
potrzeba, proce.

FORDTEACO
1981 Brogdway

  

 

 

 
BUCZĘRNIA do sprzedania natychmiast
a

Brook; C

 

 

 

mornmancaniin
CANDY Store nn" eprzedat. 505 Hume

bode. St. Greenpoint. Brooklyn,
a

CANDY Store 1 groternia do 'wpra
„nia z powodu wyjardu -do drugiego

na, triy late, 'may pokoje
amnhhmlTontpal. 30 ~ 1ith Brow»
bouth in Ga
CANDY store maspreedat povedu

nz i zowie do
tefec nn i tach sprzeciw z makei or.
sklego, kościoła: Zgłoszenia do 111 5
pont" Wt. Greenpolnt

COFFE Pot, Lunch Room, dobry in-
z powodu dwuch interesów

muszę sprzedać. 581 Jackson Avenue,
Long Island City. (8s)

e
reedac s

  

n" grosernia,. aimuzsony
z przyczyny domowej; bardzo
eadobrze proenerujie: ni

to. perms
"Swen17

 

Trinest
Gflnumvu 1 candy Stoo na «prz
dań: 8. tth St,, Willamaburg .--

nroski Y
i nakprporody: noele

łomeni eW

 

   

3 FAM. DREWNIANY, 16 POKOW,
KĄPIELNIE, RENT $1440, CE-
NA 89.500, GOTÓWKI 83,000.
WIADOMOŚC, GAWLIRSKI &
Co., 231 DRIGGB AVE, BROOK-
LYN, N. Y.

   5 fam. murgir E polo! I k
Bron. Lenin 15000. rentu ??"!”
Tes g go"

2 fam
kot i
3000, gotówki

a R A's o w sk i
204 Kast 570 street, New York

11,20

 
4 FAM. MUROWANY PO s .Po.
„KO! DLA RODZINY, KAPIEL
"NIE, poM NA ŁADNEJ ULICY,
RENT 81,704. CENA $1420,
gorowk1.43,500 wiADOMOŚC,
GAWLIASKI & Co. 221 DRIGGS

« AVE, BROOKLYN, N. Y.
    
35 fam, na dole miasta, rent Fil500, r
towki według umowy '8. Kowbmnuk,
208 Avenue 4, ró 16h St, New

 

 

JAN BAWICKI, sys, poszuka »
imickieg». .offa, t

toby wie

  

pobyti Jub on sam, z
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irandownld, W, dith Bt., New York
ty, aan
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Pro-me 7%
Union Ave. Brom, apto fir «SST dB
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UMEBLOWANY trontowy
„lacze: may, osobne TokinBl
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rodziny,
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Ave. Telefon, Chelsea 424

  

(fck Lak)
w extern;
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nle Zntorsenia ieton,
dingway (07,

do middie} domoweliro-
how, dobry a

mw:
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imloalpe
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umrmnoBi na marynarskie ubranie,

Suwon 41 Ciermont: Avenue.
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sad wl. Se"Try,N.J 5

1»

GROSERNIX 1 Gandy Store do spree.
danie z dwoma pokojami, polsko-

ruska dzielnica, dobry interes, z po-
wodu nagłego wyjaadyu do innego mia-
sta, sprzedam tanio prędkiemu kup-
cowi. Zgłoszenia do John Boczon, 41
Dey St., Jersey City, N. J. (12s)

( do w
nie barów (sio Krew,
gas TieanErie "us

   

m.im.
shina kaiężek
St. Jereey

 

  Gw.
 
OROCHET GROSERNIA 1 boczernik na gprzedas

tanie z powodu dwoch lato
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6 FAM. DREWNIANY PO 4 po.
KOJE DLA RODZINY, RENTU
81884 -CENA 812.000, Go-
TowKI OKOLO 84000. WIA.
DoMOść, GAWLIASKI & co.,
;:! DRIGGS AVE,, BROOKLYN,
%,
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KUCHARKI | do ogólnej domowej
roboty

 

1 do epreeda-
bardna tanio z powodu choroty.

Polskowrze dncplen. Coon 11.100.
69 Brie t, Jerrey Clty,

 

nNtA 1 Drlkatemen do, nprroda
z powodu wyjkadu 178 Green St

(b

  

 
chetnm do pracy't'dobrego charakte-
ru. dostanie dobrą: powadę, z dobrą
zapłatę | domem w amerykańskoty:
dowskim domu. Zgłoszenia osobiście
do Mre. Oleck, 1220 ust

& 2204 mau, Hmmm Blisko Ave
- (81)
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dobr zapłata, stain prace. Shik .(M0 1 duch interna= ea Tile 3 f %
lact, 576 Warren 8C, Brooklyn. &. MPiKk YYnd B eitie "ug

@ z z w ig
orgrazowek „mwmw na dam .d'ia):'”;.”£f„':„la gleb,-*=-Ta. |

sane pon $100 Na Po
wom "Hever fon czątek

Za $100 lub więcej na zadatek i po $20 miesięcznie
siadać własny nowy dom i 3 loty lub v.:ęcqęfm 0563291211: p:- »
rzyn i chowania drobiu. Na miejscu jest szkoła, tramwaj gk,]e:
py, fabryki'i nowa krawiecka szapa, do której potrzebny około
100 krawców, mężczyzn i kobiet dla stałej pracy. Okolica tą jest
nadzwyczaj ładna, powietrze zdrowe, przejazd 5 centów do kil
ku set rozmaitych fabryk, w których roboty Poddostnthem dix;
każdego. Kto chce wykorzystać tą ofertę,
lublistownie udać się po mial—muje i wolnytybet na. prze-

do:
LINCOLNCOMPANY,206 Broadway,Room:214,Nm,?

musi zaraz osobiście,

   

 


